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p o c z t ą  (w państw ie Austryackiem).
rocznie............................. zł. anstr. 24
p ó łro c z n ie ......................„ „ 1S
k w a rta ln ie ......................* a 6
miesięcznic..........................   .  8 cent. SC

Numer pojedynczy kosztuje 10 centów.
PRENUMERATĄ PRZYJMUJĄ:

Bióro Administracji „Czasu* w rynka pod L. 8& w domn p. Kirchmajera na dole, 
tndsiei wszystkie Urzędy pocztowe anstryackie.

CZAS
^ * r » y j m u j ą  s i ę :

OGŁOSZENIA, ODEZWY, uwiadómibnia, doniesienia wszelkiego rodzaje, za opłatą:

od wiersza drobnego za jednorazowe nmieszozenie 8 centów, za następne po ł  centów 
Do każdego obwieszczenia załączyć naleiy SO óeńtów ńa opłatę stęplową za każdorazowe 
■mieszczenie.

listy z pieniędzmi przesyłane byó winny frańko do bióra Administracji „Ozan". 
listy reklamacyjne niezapieozętowane nie alegają frankowania. 
listy niefirankowane nicpnyjmnją się,
RĄKOPisma nadsyłane Bedakcyi nie zwraóąją się i niszczone będą.

OGŁOSZENIE PRZEDPŁATY.
Z  dniem  1 k w ie tn ia  1863 r . ro zp o czy n a  

s ię  now y k w a rta ł. P rz e d p ła ta  n a  C z a s  
n a  m ies iące  Kwieoień, Maj i Czerwiec
w y n o si:

to Krakowie: pocztą :
kwartalnie....................... złr. 5  złr. 6
p ó łro czn ie ......................... ,  l O  „ 1 8
ro c z n ie ............................. „ S O  , * 4

U p ra sza  się pp . A b o n en tó w  o w c z e s n e  
n a d sy ła n ie  p ien ięd zy  p ren u m eracy jn y ch  
d aw n eg o  ad resu  d ru k o w an eg o , a  p rzy n a j­
m niej o w y raźn e  podp isy .

Er&ków 16 marca.
Ju ie ś m y  d aw n ie j w sk azy w ali, że g łów ny  

w ę ze ł kw esty i po lsk iej w  W iedniu spoczy­
w a . O sta tn i tydz ień  u tw ie rd z ił m ocn iej je  
szcze to  po jm ow anie  sy tuacy i po litycznej. 
N ie zm ien ił się w praw dzie  s tan  rzeczy , a le  
się w ielce  pod  tym  w zględem  w y ja ś n ił ,  a  to 
za ró w n o  w  g ab in e ta ch , ja k  i w  k ra ju . Ś m ia ło  
je d n a k  rzec  m ożna, że w ła śn ie  k w esty a  p o lsk a  
u cz y n iła  s tan o w isk o  A ustry i tak  p rzew a  
żnem  w E u ro p ie , i że się ono za ró w n o  o d ­
b ija  w innych  k w esty ach  e u ro p e jsk ic h , ja  
ko to: w  n iem ieck ie j, w schodnie j i w łosk ie j. 
P rzy s tąp ien ie  A ustry i do tra k ta tu  p rusko- 
ro sy jsk ieg o  z d. 8 lutego, b y ło b y  w p ra w d z ie  
ca le  in n y  obró t n a d a ło  k w esty i po lsk iej, 
w sze lak o  z jed n e j s tro n y  p o s taw iło b y  A ustryę 
w  za leżn o śc i od  R osyi n ie ty lk o  ze w zględu 
n a  P o ls k ę ,  lecz  za razem  ze w zględu  n a  
W schód, a  n aw e t W łochy; z drugiej za ś  s tro ­
ny  b y ło b y  zm usiło  p ań s tw a  zachodnie  do 
u s iło w ań  ro zb ic ia  tego  odnow ionego  św ię­
tego p rzy m ierza  i p o w o ła n ia  P o lsk i do p o ­
m ocy  w  tem  dziele. Z ach o w an ie  się  A ustry i 
n eu tra ln e  w strzy m ało  A nglię od  ściślejszego  
z F ra n c y ą  z w ią z k u , a  tej o statn iej k a z a ło  
szu k ać  w  W iedniu  śro d k ó w  i d róg do inter- 
w encyi.

N iem oże się jed n ak  A u stry a  zam k n ąć  w zu ­
pe łn e j b iernośc i i odm ów ić F ra n c y i sw ojego  
w sp a rc ia , bo k o n w en ey a  p ru sk o  - ro sy jsk a  
w ięcej je j zag raża  niż k tó rem u k o lw iek  p a ń ­
stw u in n em u , a  w  obec p lan ó w  pruskich  
w  N iem czech  i ro sy jsk ich  n a  W sch o d z ie , 
m o g łab y  się ła tw o  zw ró c ić  p rzec iw  Austryi; 
n iem oże i p rzez  w zg ląd  n a  P o lsk ę  odm ów ić 
A u stry a  w sp arc ia , bo  ty lko P o lsk a  m oże być 
ow ym  klinem , k tó ry  R osyę i P ru sy  ro zszcze­
p ia  , bo  ty lko  ona je s t h a m u lc e m , k tó ry  
R osyę w strzym uje w  jej pochodz ie , bo  ty lko  
ona  jes t ta rc z ą  p rzeciw  je j p an slaw isty czn y m  
zam achom .

O k o ło  tego  u d z ia łu  A ustry i w  sp raw ie  
po lsk iej o b ra c a  się jak b y  około  osi c a łe  p o ­
ło żen ie  po lityczne. W  tej m oże cfiwili ro z ­
s trzy g a  się w W iedniu  py tan ie, ja k ie  ro z m ia ­
ry  m a  p rz y b ra ć  ten  u d z ia ł i ja k ie  rę k o j­
m ie daje  F ra n c y a  w e W ło szech , a lb o  n a ­
w et i ze w zg lędu  n a  kw estyę w sch o d n ią , 
ab y  od  A ustry i u zyskać  p o p arc ie . In te res  
A ustry i za ró w n o  w y m a g a , ab y  trzy m a ła  
z F ra n c y ą  w  k w esty i p o ls k ie j , bo  k w esty a  
ta  g łó w n ie  sp o w o d o w a ła  ro zp ad n ięc ie  się 
p rzy m ie rza  rosy jsko- fra n c u sk ie g o , k tó reg o  
o fiarą  m ia ły  p aść  in te re sa  A ustry i n ad  D u ­
najem .

T ak  w ięc w k w esty ę  p o lsk ą  w p lą tan e  są  
n a jw ażn ie jsze  k w e sty e  e u ro p e jsk ie , a  s to ­
sunk i m o cars tw  w za jem n e  ta k  zo s ta ły  p rzez  
n ią  z a w ik ła n e , że d y p lo m acy a  d łu g o  j e ­
szcze p ra c o w a ć  m oże n a d  ich  w y p ro s to w a­
n iem  , a  n a w e t w ą tp ić  w olno, czy  się jej to 
pow iedzie. U siło w an ia  te  b ęd ą  z a p ew n e  j e ­
szcze czas ja k iś  p ro w ad zo n e , i d la  tego 
n iem o żn a w n o s ić , ab y  od  razu  uczyn iono  
w W iedniu śm ia ły  k ro k  in iey a ty w y , k tó ry ­
by  p rz e c ią ł k w e s ty ę , bo  n a tu ra  i trad y cy e  
gab inetu  w ied eń sk ieg o  są  po lityce w y czek u ­
jące j sk ło n n ie jsze , niżeli rzu tnem u w y s tą ­
p ien iu ; a le  też tym  razem  w p ły w  tego p o ­
stęp o w an ia  odb ije  się n a  g ab in ec ie  tu illery j- 
sk im  i zm usi go do w iększej po w o ln o śc i i o- 
g lędności.

U p ły n io n y  ty d zień  p rz ed s taw ia ł tę g rę  p o ­
ro zu m iew ać  się i b a d a ń  d y p lom atycznych  
m iędzy  w szystkiem i m o ca rs tw am i; zo s ta ło  
po niej to ty lk o , co  p raw d z iw y ch  in teresów  
w sp raw ie  po lsk iej najm ocniej d o ty k a , to 
je s t s to su n ek  F ra n c y i i A ustry i do tej sp ra ­
w y. A le c a ła  p lą tan in a  sto sunków  w szy­
stk ich  innych  p ań s tw  d o s ta ła  się tym  dw om  
m o carstw o m  w  spuściźn ie  i od  ich  decyzyi 
zaw is ło , ja k i w ezm ą d a lszy  o b ró t w ypadk i. 
P o ło ż en ie  geograficzne A ustry i, je j p o s iad ło ­
ści p o lsk ie , jej s tanow isko  w  N iem czech , 
bezpośredn i jej in teres w istnieniu P o ls k i , z a ­
bezp ieczen ie się n a  p rz y sz ło ść  w  o b ec  sp ra -
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że
p rzy jść
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W ażną tak że  jest sp ręży n ą  w 
stry i w  tej sp raw ie  je j system
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du. K o n sty tu cy o n ah zm  w k ła d a  n a  Austryę I .  w  ?  przechodzi granice Iowę bliżej mety, wychodzi innych 4 żołnierzy i własnego interesa, upatrują w każdym ruchu ua-
o b o w ią z k i,  które zo s ta ją  w  zgodzie z zasa- rAwńata nrawil ^k,utni®j*» od Ciało ofiary pochyla się, widocznie drga, wet rozpaczającego narodu, nareżenie pokojn euro-
dam i w o ln o śc i, ja k ie  m anifestu je  ru ch  nol- S f i  *  ludożercom afrykań- po upływie drugich 5 minut rzucają się zabójcy, pejskiego i bezowocne wysilenie! S z y c i e m  nie
,k i  p rzec iw  d e s p o t o w i  m o s k i e w e k i e U  , O i M .  jUwcidi d . o , . .  M o d l i ł y -  IT
A u stry a  p rzy zn a jąc  się do  tych  z a sa d , któ- ck,.m. 1 w Wolicy. U jn y  tam popełnione przez 9, byli tu wcześniej przyprowadzeni, aby byli wszystkiem wyjąwszy o doniosłości ich własnych
re  się też o d p ła c iły  je j b ard zo  szybko  przez 7 OJ8koi '■eklatpacye p. Gorzkowskiego świadkami śmierci niewinnego. Jeden z nich już przekonań. Takich jest tysiące tu i wszędzie.
podniesien ie  m o n arch ii i s tw o rzen ie  n o w y ch  rZą. .ro.8yJ®klogo.- (f ai®rw-Mroc*k?1WBkl * d.w<?‘ Pr£W1° starzec (a byli i młodzi, prawie dzieci) ro- __________

rotami^ Archangelogradzkiego p u łk u , oznajmił | zebrany nawet został do koszuli. Zaraz miał być
rę k o jm i,  m usi b ra ć  je  w  ra c h u b ę  po lityk i Gorzkowskiemu, że przybywa ha śledztwo i dinie I wyrok'wykonany. Tylko doktór sztabowy zaopi-
sw ej z e w n ę trz n e j, bo  one  w ted y  ty lko  s tać  satysfakcji za czyny o które skarżył. Śledztwo tak uiował, że dziś mający być zabici kijami, kary tej
°ię m ogą rzeczyw istem i p o tę g a m i, jeśli za ró - 8,9 odbyło. W obec Gorzkowskiego zapytał żołnie- odcierpieć nie mogą bo są chorzy, odłożono więc B. Kur

m o p rzew o d n iczą  k ie ru n k o w i sp ra w  za-1 rz,yL nWy (obywstela) tego nie g ia - 1 wykonanie wyroku.“ był z Pet
ranicznych jak i duchowi „r.,d .e d  admi- K L " ,  E    S Ł f Ł l

P a r y ż  11 marca.

I nistry i pokażcie swe rzeczy" Żołnierze zdjęli tor 
nistry i wezwali, aby właściciel szukał, rozumie się 

| we 4 tygodnie po dokonanym rabunku, nic nie 
I mogli jaż  posiadać. Następnie przyBtąpił do spraw-

/ l B A n i n  A n n  /\T1 1AI* n A m ł  N  O I — I  _  1_  A _ ź .  2 . l L

Kuryer gabinetowy, który w cztery dni przy- 
Petersburgi do P aryża, przywiózł niepomy- 
la Francyi i mocarstw mniej więcej z nią 

politycznie skojarzonych odpowiedź. Książę Mon­
tebello donosi, że cesarz rosyjski najgrzeczniej naj- 

. uprzejmiej, ale przedstawień Francyi i mocarstw 
Jak dalece karność w wojsku pruskiem od cza- innych nieprzyjął. Nic dla Polski, dopóki nie stłu-
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P o z n a ń  12 marca.
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i / A n r o n A v r v T n r / « ,  „  dzeoia, czy oficer zabił aalm aua jak to świadko- su demoralizującego zbratania się z moskalami zwoi- mi powstania, nie zrobi. Bada ministrów natych-K O RŁSPO N D EN CY A  CZASU. S a n a *  i  w “ »łk°"> U  d a ła  i przykłady moskiewskie są za- miast się jak  donosiłem wczoraj, zebrała. Nieza-
I przebił kindżałem Soloaana w oczach mnóstwa lu- raźliwe i dla żołnierza praski eto. dowodzi miedzv Idownlnienin in* ma nnnatrTrs-aA rfain »  aiai-anh

W ie d e ń  15 marca.

P  Książe M ttt.rnieh miał już 
dziune posłuchanie u Cesarza. Jedni

j  . T , . . , , ,  i ----- — żołnierza pruskiego, dowodzi między I dowolnienie już się B postrzcgać daie w sferach
m ani J S H a S i T I l e ' b v l l « żołd?CJw*: Gdy ? oł' iaa*m}  fQakt “^ tęp n y . rządowych. Giełda zuiżsniem kursów Odpowiedziała
T  w i  f  • V " a “ ‘ żaduego ofice- Dnia 9 marca pojechało dwóch młodych ludzi, na odmowę cara. Jak  dalej postąpi dyplomacya
r*. . o, j®t°_ zdisłah*._ Po nazwiskiem Jankowski i Neumann obaj poddani i na jakich podstawach oprze nowe kroki w kwe-

r*. I nrnar»v dn StpcolIrniBo nKw aoKia •mUni'x ia  . . u : o j   n ____ ai_• _ ^
przed-

- .  . .  drugim
dyplomatycznej akcyi. 
sądzą czytelnicy, żem czytał depesze lub 

wtajemniczony został przez doradzców koron w se- 
dyplomacyi? Bynajmniej. Źródła, z których 
}, tak wysokiej sfery niesięgają.

szło Dorozumieniu nie Franevi “ a n.Tći i   -“ - u j r ,  p u iu g . I raouuaiiczeui oansowsai zosiai leRKo ranny pałaszem po Tyle wiem co i inni dziennikarze i nowiniarze.szio porozumienie się łirancyi, Anglii i Austryi w spełnia armia moskiewska codziennie naiiawnići nad okiem. W kdza w n i .k n . .  r n . n L . ) .  Tuik„ . się toczy, my Polacy mamy

propozycyi lorda Russela, ale wolałby, żeby mię fgkcyę. 
dzy Augłią, Francyą i Anatryą, przyjść mogło do ~  
trakt ita oso’ 
styę polską 
cia Metternicha 
zać traktatami
mieć nowe . „ ,  _____________ __________  ___
□a toby się  zgodzono, alo pod waraokieof r„zpo I zwycięstwach powsta/cOwr^^Dnia^goTnarca^pod
częc a układów wspólnie z Anglią. Do polityki wsią Brzeźnicą, między Lubartowem a Parczewem 
frantUŁbiej jest tu wyraź >a teraz nienfność. Au- przyszło do walki. Oddział Polski dowodzony 
strya iczy tylko szczerze na Acglię. przez Marcina Lelewela, zaatakowany był przez

Nastąpi teraz odwołanie s-ę z tą myślą do An- dwie kompanie strzelców, dwie armaty i kozaków 
gili. To co zdecyduje gabinet St. James będzie pad dowództwem moskiewskiego pułkownika Ci- 
podbtawą, iustinkeyj, jakie książę Mettsrnich wiż- szewskiego. Odgłos strzałów sprowadził i drugi 
cne z sobą do P^ryż^. Pobyt księcia w W kdniu oddział polski w bliskości będący, pod dowódz- 
irz^ciąguie się w każdym razie do końca miesiąca, twem pułkownika Lewandowskiego, który zsjąl

'moskalom tył. Wzięci we dwa ognie moskale 
pierzchli zostawiwszy na placu w ręku powstań- 

W a r s z a w a  11 marca. Iców dwa działa. Straty w zabitych są znaczne ze
. . .  i 8tr°uy moskiewskiej. Niedobitki pociągnęli do Dę-

©  Rozpocznę cd wiad imości naleią ćj do Etrt-1 blina, a pobici byli zaraz więcej ludzcy i grze- 
sznćj, krwawćj a obszernćj kroniki opisnjącćj mor- czniejsi. Żołnierze nie zaczepiali przejeżdżających, 
dy i barbarzyństwa rosyjskie. lecz ich witali grzecznie: „Zdrastwujtiebaryńu itp.

Szesnastu ludzi konnych, jadących za rekwizj cy- Charakterystyczny to rys. 
ami ścigini już przez kozaków, przybyli nadedniem Lelewel pociągnął ku Bugowi, a  dnia 7 marca 
’. 5 marca ca odpoczynek do folwarku Szydłowina pod wsią Adamki nad rzeką W łodawką, był po-
Arl n r  O LJ l  -  Ł ____ I___I ___ L J L__• ____________ !L-1! i  • .

, , ,  w  ,  . -----  r --------* - , — ,   ----- pozycyi po za
azo od(Uiał kozaków, otocajł cały folwark i da11 groblą. Gdy moskale w ściśniętych szeregach do* 
ogoia. Powstańey nie widząc ratonkn przed prze szli do połowy grobli, kazał do nich dkć ognia z 

jagająeą siłą, poddali się i broń oddali kozakom, działa, a strzelcy z boku razili celnemi strzałami. 
Łozacy ledwie broń odebrali, wydali przeraźliwe Moskale uciekli, zostawiwszy wiele trupów, 
m y k ! radości i poczęli wyciągać bezbronnych ze Dnia 7 marca pod wsią Bataje w Gostyńskiem, 
stodoły ‘ obory na pole, oziminą zasiane za sto- oddział powstańców z Kujaw przybyły, bił się z 
dołą o 50 kroków i tam każdemu kazali rozebrać moskalami, którzy nadciągnęli z Kutna, z Płocka 

9 do naga i z rę .z cć j broni do nich strzelali, i z Włocławka. W czasie boju drugi oddział po- 
łiedobitych cięli pałaszami po piersiach, po ple- wstańców pod dowództwem Łakińskiego nadszedł 

i|ich i rozrzynąli im brzuchy. Te nieszczęśliwe o- i zdecydował zwycięztwo. Moskale uciekli straci 
nary nurzEły się we krwi, przy okropnym jęku, wszy wielu zabitych i rannych, 
mm życie z nich uleciało. Źołdactwo zaś popeł- Piszą tu do mnie z Radomia dnia 4go marca: 
mając te mordy z wściekłością i z szatańską u „Dowiaduję się, że o godzinie 4tej moskalo mają tu 
ciechą komenderowało glosami powstańców: „Pa zamordować według formy, tj. wykonać wyrok 
nowie kosyniery, pikinie.-y naprzód* albo „hurra śmierci przez rozstrzelanie na Jasińskim Auguście, 
na Muskali ltd. Gdy Jaśka lokaja wyciągnęli i Ujęty on został 23go stycznia w Szydłowcu. Jest 
rozbierali go, mówili „a ty wot ificer, my cię o- to dymisyonowany porucznik gwardyi m >8kkw*kitj 
porządzimy. Klnąc ciągle moskiewskiemi słowy, w której służył lut 8. Kiedy dziś zrana kapelan 
irzedrzeżjialikonających jęki! ,%j! aj! aj!“ A wy pałkowy poszedł do jego wiezienia i oznajmił mu, 

dając podobnie wściekłe i dzikie głosy i śmiechy że ma się przygotować na śmierć, cdrzeU śmi&h: 
radości, krajali pałaszami piersi i taką igraszkę „a dobrze, sądziłem tc  mnie powieszą." Nastę 
odbywali na 15 ciałach, prawie przez godzinę pnie ukorzył się bardzo w duchu religijuym, paał 
j/bzyscy zamordowani przez tych moskieaskieb po spowiedzi do nóg kapelanowi, a nawzajem ka- 

K*nibalów byli to młodzi ludzie, sześciu odrazn pelan jemu, otrzymał Najświętszy Sakrament, i 
akonazylj życie. (Jiduem u zabrali 11,000 zip.), czekał idważnie dopóki nie nadejdzie godzina.— 
Pięciu pokaleczonych chciało szukać ocalenia w u- Obok tego wyroku mają wykonać inne, pędzić 
cieczce, trzech z nich od kul pad ł', a dwóch cu przez rózgi 9 jeńców mieszczan z Szydłowca. O 
dem znikło. Zabiwszy ofury, spalili Btogi słomy, godzinie 3 aj popołudniu, przed więzieniem kar- 
siana i zabudowania folwarczne, i przypadli do nem stanął pluton piechoty pułku mohilewskiego 
mieszkańców wynoszących rzeczy z dumu, w któ- a nie*ielPa grom&dka ciekawych stała w pobliżu, 
rym nikt zab.ty nie został z łaski Boga chociaż Wychodzi z więzienia męzczyzna około lat 40 
Moskale w okna i do lodzi strzelali. Po dokona- w czapce okrągłej, z baranem siwym i wbuudzie 
n>u mordóff, odzywali się: „patrzcie, to wasza szarej. Twarz blada (może z powodu 6-tygodnio 
krew polska, pijcie ją ;  my tak wszystkich Pola- wego ścisłego aresztu o głodzie), ale chód i wej 

WJ rzniemy" i znowoż komenda powstańców rżenie śmiałe. Skoro go tylko niewielki nasz tłum 
i inno wściekła uciechy barbarzyńskiego trynmfa spostrzegł, rozległy się łkania i płacz głośny, szcze- 
na bezbronnych ofilrech. góluiej kobiet, bo każdy prawie przeczuwał co się

zabitych, obnażone, złożywszy na wozy, z nim stanie. Ofiarę tę nie pierwszą w kraju, choć 
zaKryii jo s to aą  i 2awicżli do o 2 mile odległych pierwszą w Radomiu, zaprowadzono na plac przy- 
hiedlec, gdzio przedstawiwszy je jenenłow i, ode- tykający do szosy warszawskiej, rozciągający się 
brali podziękowanie za zwycięstwo i obietnice na- poza koszarami między drogą prowadzącą do Ko- 
grody. Ladz e k tó rz y  wzięli trupów z rozrzewnię- zienio i do Warszawy, gdzie oczekiwał od godzi-

jąc, aby m ilczą. D.ugi odezwał się „zimno przy-1ost-tnie pociechy religijne.' Zawiązano mn oczy, 
kryjcie srtncili z uiego słomę. W Siedlcach tych włożono nań worek biały bez otworu n góry, gło 
trzech złożyli w lazaracie, gdzie zaraz umarli.Iwę zasłaniający i przy odgłosie dziko brzmiącycb

- -  . , pokłuli bagnetami ilsanym  przez Napoleona III nie do Aleksandra II,
potłukli kolbami na śmierć wyrobnika Polaka, nie- ale do księżnej Leiohtenberskiej z powoda wyda-1A R I P P T I  .TA za. Al J . n t n m o i r i a n i A  A l . 4 . 1 t y  _________ i _ ____

.  „ .  . . ,  — — . — ------------ .___________ ____ mogły i ___
nosiła skargi i zażalenia, nie ma do nich „uzasa- ( Inaczej się rzecz mieć będzie, gdy trzy dworv iedno-
dnionego powodn.“ głośnie wyrażą się. Trzy mocarze mogą zyskać

u ccer Wilhelm Gross, uderzony kolbą i pchnię- wszystko czego zechcą, może nawet bez wystrzału.
ty dwa razy bagnetem, gdy się przypatrywał, kie- Jest podobieństwo, że do tego celu przyszłe ne-
dy prusacy przed kilku dniami w tatarski sposób I gocyacye dążyć będą. Drugą oznaką odmowy nie-
przeprowadzili jeńców z Wrześni, umarł podibno zawodnej cara, jest zwłoka dyBkusyi w Senacie;
dzisiaj. Wszakżeż stosunki nasze rzeczywiście za znowu ją  odłożono do początku przyszłego tygo-
zdrości godne i wszakże stanowią wcale nie złą dnia.
illustracyą do teoryi o państwie prawa i sprawie dli-1 Cesarz dobrze wie, że nie może wysłać nikogo 
wości Bechtsstaat, za jakie Prusy chcą i chciały do pałacu Lnxemburskiego z próżną teką i pię- 
uchodzić. knemi krasomowczemi peryodami. Trzeba rzeczy,

Gimnazyum Trzemsszeńskie, & przynajmniej w yż-la tę którą kuryer z Petersburga przywiózł, czy 
sze jego klasy, rozwiązane w tych dniach z powo- można Francyi i Europie tak sympatycznej ogła­
da ostatnich wypadków. Opowiadanie, jakoby ich szać. Jeszcze jeden dowód, źo depesze odmowną 
trzydziesta było padło pod Mieczownicą, nie jest I zawierały odpowiedź, to że podobny krok byłby 
na szczęście prawdziwem. I zupełnie odpowiednim znalezieniu Bię Orłowa w r.

Raport moskiewski w Dzienniku Powszechnym 11846. Także przyrzekano wówczas i grożono na- 
podaje stratę moskali pod Mieczownicą na 12 lu wet popsuciem sprawy, gdyby się w nią mocar- 
dzi. Twierdzenie to kłamliwe, gdyż według rela- stwa kongresujące wmieszały. Teraz usuwają mie- 
cyi naocznych świadków odwieziono 17 wozów szanie się pretekstem powstania. Zawsze jeden 
rannych i zabitych moskali z pod Giwartowa do i ten sam cel, uniknąć zadosyćuczynienia. lanych 
Konin*. 1 '

H a m b u r g  13 marc.\

wypada się chwytać środków i jest wszelka na­
dzieja, t e  pominięte nie będą, bo władzca Francyi 
nie raz i Barn i przez ministrów swoich oświad­
czył, że jak Francya przemawia, to nigdy bez 
skutku.

W parlamencie angielskim były znowu interpe-Sympatya, jak  powiadają Niemiy, dla polskiej _ ^ ________ ______
sprawy, rozwija się nawet między niższem mie-llacye i rozmowy dosyć przedłużone. Pan HenneBy 
szczaństwem. Zaczyna ono pojmować, że spiawa zapytał ministrów, czy prawda, że rząd angielski 
słuszności jest sprawą ludzkości i wszystkich naro- na wezwanie rosyjskiego posłał do Warszawy 
dów; a odpieranie przemocy, gwałtu, bemowoli i de- dwóch ajentów dla urządzenia policyi na sposób 
spotyzmu solidarną powinnością wszystkich bez angielski. Ministeryum nie przeesyb faktu, tylko 
względu na narodowość. Poczucie tej powinności starało się zasłonić od zarzutu, jakoby ta grze- 
wyraża się tutaj nietylko w odezwie, którą wam czność międzynarodowa miała miejsce po wybu- 
przesłałem przy przeszłym liście ale i w zamierzo chnięciu powstania. Miałoto miejsce daleko pierwej 
nym meetiogu obywateli na korzyść Polski. Ma Lord F i tz - Gerald ma żądać od gabioetu obja- 
ęn się odbyć w Hamburga, pomimo przygotowań śnień względem negoeyacyj z Austryą co do kwe- 
i zachodów około wielkiego obchodu 18go marce, styi polskiej.
dnia wyswobodzenia z jarzm a francuskiego przed P. Edgar Quinet rzadki wychodźca, niekorzysta- 
50 Lty. Jeżeli prawda, o czem nie wątpię, żeAn- jący z wolaośei powrotu do Fraacyi, pisze ze Szwaj- 
giia oznajmiła ośmiu mocarstwom, które podpisały I caryi odezwę do duchowieństwa katolickiego , wsta- 
trektat wicdsńsui, o wystósowaniu noty do gabi-lw iając się za Polską. P. Quinet wiadomo, że jest 
netu petersburskiego, a żądającej zwrócenia praw wolnomyśliciel i najgorzej położony, jako autago- 
Polsce traktatami rzeczonemi zastrzeżonych, to n t- uista klerykalny. W krótkiej odezwie, którą dziś 
leży się spodziewać, że wystąpienie całej opinii w S iecle  czytamy, Qainet ofiaruje się czołem ude- 
publiczriej nie zostanie bezowocnem. Wszakże Ro- rz jć  prz d duchowieństwem, jeżeli z krzyżem w 
8} 8 'sama poparła propczycye Russella przedłożone ręka od Rzymu do Niemna obronę słabego prze- 
gabioetoei dońskiemu co do S*l«swiku i Holsztynu; ciwko ciemięzcy weźmie. Te kilka słów Qciueta 
c/yż niemiałaby usłuchać rad i wstawień za Pol- są bez wątpienia najwymowniejszą bo najser- 
ską, dając przez to przykład sprawiedliwych ustą deczoiejszą odezwą, iaką kiedykolwiek czytałem, 
pień i zwrotu tego, co wbrew postanowieniom tra- Powiadają, że hr. Sacken wysłany co prędzej 
ktatu Polsce odebrała? Czyż Rosya w przeszłym przez cara do Rzymu, zupełnie nic nie wskórał, 
roku nie zwołała komisyi do ułożenia praw w Fin i przyszło nawet do żwawego sporu między hr. 
landyi i przyrzekła zwołać sejm wedle konstytucpi Kisielewem i kardynałem Antonellim. Czy 16go 
szwedzko-fiulandskiej zawieszony od r. 1806? A tego miesiąca usłyszymy głos Ojca śgo w Waty- 
przecież konstytucya fiolandska niebyła poręczoną kanie? Niemało tu Paryż kwestyą tą się trudzi i 
przez ośm mocarstw europejskich, utrzymanie jej kłopocze. Chwila jest uroczysta, 
zawisłe było tylko rd  woli imperatora rosyjskiego, Wyszedł na widok publiczny spory zbiór wy- 
wielkiego księcia finlandzkiego; gdy tymczasem pracowsń o Polsce pod tytułem: „La Question Po- 
imperator rosyjski jako król polski zobowiązany lonaise", autorem je s t p. Kazimierz Wołowski brat 
by do n&dauia królestwa instytucyi, które po re- członka akademii wkrótce chcemy o tej pracy bar* 
wolnoyi 1830 r. zniósł niby w kraju z orężem w dzo zasłużonej przemówić.
ręku i z pomocą Prus zdobytym. Czyż Finlaudya Na dowód jak  trudno jest w obecnych czasach 
nie jest zdobytą prowiucyą, a księstwo Szleswik o dobre informacye i jakie Bą zawady do rozróż- 
i Holsztyn czy nie podniosły się w r. 1848? a  prze nienia prawdy, to przytoczę dwa przykłady. France, 
cież niezfczwoliły mocarstwa żeby Dania postąpiła dziennik zdaje się mający wszelkie warunki nale- 
z księstwami jak  ze zdobjtemi prowineyami i jak żytego zawiadomienia, doniósł o przybycia księcia 
rosyjski rząd postępował od lat 30 z Kongresówką. Bazylego Dcłgornkiego, o czem i ja z drugimi sły- 
Rosya dziś jeszcze narzuca się swoim protektora- szałem. A to nio Bazyli wielka figura, ale Włodzi- 
tem Słowianom południowym, uznaje Włochy, tj.J mierz partykularny książę przybył do Paryża.
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p. Senator Lsguerona e e UftWet bobrze, wszystkie bowiem mocarstwa
stworzył 11 pismo. kieraukn pana Grani er ood głębokiem uczuciem zgrozy, czują potrzebę
rf. r^ M M a c  zupełnie mylno dała wieści o liście wystąpienia za Polską. Rozmiar tego wystąpienia 
de CassggaBC zupę ^  y- j . _ aar,„ .„„„i, | ,,bt oznaczony rozmaicie; Debaty  zawsze augiel

skie i wiedeńskie, widzą rzeczy przez .okulary
i

cesarza Napoleona III pisanym do c sarza rosyj­
skiego i co większe upierała się przy men. r. 1815, ale ogół dzienników i sumienio publi 

jue, widzą rze
lepiej wspomnieć. ^d^om yślność sympatyi jiB l|tion  nócessaire.
innych* p Ł  ° S S ^W ędy /  o 'uczucilach | lepiej 5 nin8^  Polskę Z*

Rady ministrów zbierają się prawie codziennie 
mają mieć na celu depeszo księcia Montebello

, nie w rm  jak.euy ny.y  Petersburga i sprawę polską. Świat rządowy
lodowM o źawcdn Do zagranicznych przyjaciół po- uważa ugodę prasko rosyjską u  ju t uchyloną, ale 
, W  fam w ypadaP ortugalczyków . niestety się myli. P .usy me zachowają n.gdy nem

uczy o nam yp b :r J n n śe i.  Drrolomaci rosyjscy, o których można

i nie wiem, jakieby były następstwa w razie na

P a r y ż  12 marca.

tralności. Dyplomaci rosyjscy, 
powiedzieć z Tacytem : Cruentas tnanus habent, w ie­
li  się zawsze ruszają. Dyplomata Sacktn starał się 
skłonić Piusa IX, jak Grzegorza XVI, do potępię-

akie) do B e r lJ *  Obydwa ci dyplomaci bardzo są ’ on 
marca.

s r s s s  — a * '  c i ™ .

karego upoważnionego przez Papieża do załago- mocarstwa zbliża ją ze względu na sprawę w ic
. yr-nia tai snrawv. zgodził sic nareszcie zachować ską do fcrancyi. . .
teko ale żądał by odprawiono ministra spraw we- Tak więc w o b ec  sprawy polskiej odsłania się
wnetrznych i prezesa trybunału konsulty. Obadwaj stanowisko Austryi, zaparowane położeniem jej
S T ! m , n w o  zostań a etuograficznem. Mocarstwom zachodnim z jednej,tymczasowo zostaną. | # R B y . z drQgiej gtrony z&rf)^ 0 chodzi 0 spowo.

dowanie Austryi do opuszczenia stanowiska neu-

1) W aprawio galicyjskiego. „Wodlag do- Koayi, p »u iew .i hns ? ^ o  me ^ o)»,dokol.;d  pro;
niesitń newnvch z różnych sejmów krajowych me cesu strawienia Polski. Punkt ciężkości kwesiyi 
można wątpić, że wszystkim uda się pozałatwiać polskiej leży więc obecnie mniei w Petersburgu, 
w naznaczonym czasie przynajmniej najważuiejsze Warszawie, Berlinie, Paryżu, lub Londynie aniżeli 

rawodawcz?^Udania, jakie każdemu sejmowi z o- w Wiedniu. Z tą okolicznością łączy się tjkże  
boa przedłożono. Jest więc pewna nadzieja, że powołanie ambasadora księcia Metternicha, który 
jmy zamknięte będą z końcem bieżącego mie- według zdania artykułu przybył do W iedniajaz, 

uaea Co sie tyczy sejmu galicyjskiego na nowo po instrukcyc pod względem warunków i gwaran- 
odroczonego! właśnie ze względu na owo już po- cyj, cd których wypełnienia u leżeć  będzie przy- 
stanowione zamknięcie tegorocznej kadencyi sej- stąpienie Austryi do wspólnego kroku, który mo 
mowej, zwłaszcza w pośród zachodzących stosuu- carstwa na podstawie 1815 roku na r^ cz  PoLki 
tów zaledwie będzie się mógł on zebrać w ciągu U  Petersburgu uozynić zamierzają ; P *  P 
t e j  sesyi. C h o c i a ż  każdy w interesie kraju żywo pełnomocnictwo do nmów, które zawrzeć będzia 
ibolować będzie nad okolicznościami, któro odro- potrzeba na wypadek, jeśliby zachowanie Bię Ro-

PCW6sŻferze dyplomatycznej wielkie wrażenie spra-loTiennikaratwo Irancaskie“jes't dla nas ciągle przy-
1 «viu.,.i ,l« .v h  tvch dyDlomatóz’. P .  k o j o w e  L b y l a e .  T o ż  samo możoa posiedzieć o dzieunkar-wił wyjazd dwóch tych dyplomatów. P^koj 

nadzieje zachziazc. Po klubach w których zwykle vie angielakiem. Oceniając depeszę lorda Clarendo- 
d. 15 kwiet. 1856 do lorda Palmerstoua M .Post

p Dvktatora Laniiitwicxa dobrze by lobietaic księciu Orłowa, daje Europ’-e prawo wy-
Prokkmacya Po-1 stepie J a  w interesie P .lsk i i dokonania tego

w s t a n i e  przyśpieszonym ruch.m nabiera powagi. < * * go nie dokonał kongres P^JSki. S k ł a d k i  n *  

O misva członków Rady Sun u w Warszawie ró- Polskę zbierają się wsrędzie, nawet w Szwajcaryi 
» ^ r r b “  . t e j t a  umydy j»t dj- w G  jildhallo jest p .™ ym ,
nlom .lbn , s is ; , .  Pr*ypomn» .obie ciytelnby, ient lęo  zebrania 010 JeiicM

* < * ,  r , c  ^  *> -*•
chowieństwa. Rzekł on: ł 1 ■  *
cielem, blo przyłóżcie się

plomató

n l^ fz ą li^ r ^ y j^ k le g T ^ w ^ c h c e  jako bardzo po-1chowieństwa. Rzekł on: byłtm naszym  nieprzyja- 
nia iząuu r .syjssiego  j r cielem, ale przyłóżcie się do odbudowania Polsai,
' j e d n y m  słowem wieczorem wczoraj ogói wieści, J a całej m ^  p rzesrh jś.i ^Q _w y«ekcę

zdań i'opinii przychylny rzeczy. Są pomięszanel L i s t  p .  Władysława Mickiewicza ogłoszony w 
wejrzenia i zatwożone oblicza, ale nie w gronie | ^ J ^  g n r io u y ^  W yw okl on odpowiedź jene
uciemiężonych.

Paryż 12 marca.

rała Dembińskiego w Presse.
Z przyczyny sprawy polskiej, Franeya zbliż}ła 

się na wschodzie do Anglii i daje C?arnogórcom 
Serbom rady pokojowe.
Utrzymuje się pogłoska, te  p. Dubois de baliguy 

trzymał władzę dyplomatyczną w Meksyku i żeDyktatura jenerała Langiewicza została przyję- o. —  . . .  .  i . ; , , . ! ,
tą z zapałem 5r,ez wszystkich rodaków a z zau-|C esrrz me jest z.dowolor.y z Ifnerah Forsy

Uspcs hienie pokojowe powiększa si-j w Ameryce. 
We Franeyi panuje zupełna spokojuość. Cesar- 

 .............................  P. Carnot ze

n8ielcu oddzisły połącyły się d. 28 lutego (12 mar- 
nca); szczątki band dotąd są jeszcze ścigane.“

L  innej znów porażki rosyjskiej w Gostyńskiem  
zadanej świeżo przez oddział polski z Kujaw na­
deszły,' w taki znów sposób wykłamuje się raport 
rosyjski:

„jenerał Fenchaw, wysłany z oddziałem z Pło- 
„cka, w okolice Gostynia, otoczył i zniósł bandę 
„800 ładzi. Buntownicy stracili okcło 200 ludzi i 
„około 50 z nich ujęt 

Dalsze zaowu raporty donoszą jak począt­
kowe o zwycięztwach moskiewskich odniesionych 
aa księżycu przed rozpoczęciem ery chrześeiańskiej, 
bo nieosnacząją duia i rr iejsca boju.

„ lin y  oddział, wysłany z Mławy, pobił pod Ry- 
„dz';wem bandę z 200 ludzi; buntownikom zabito 
„40 ludzi a 5 ujęto. Wojsku zabito 1 całowitka i 
„1 raniono."

„W okolicach Warśzawsko-Petersburgzkiej drogi 
„żelaznej, została pobita banda buntowaików, po- 
„ni słszy znaczne straty. Brak jeszcze szczegółów."

—- Korespondent z Kaliskiego do jednego z dzien­
ników wielkopolskich pisze co następuje:

Z Kaliskiego 10 marca. Dowiadujemy się o ns- 
„ r  Biautnym wypadku, w którym jeden z wielu 
obiecujących rodaków naezycb życie samobójczym

2) W sprawie podróży księcia Metlttr°  ' c” , vch na'bokn do stron lictwa ruchu. Zlanie się to roiyjski, znsuy powszechnie z jak najgorętszych

ym skutkiem owego połączenia się jących go, jakoby w tej części K sliskugo był 
A i . r » k 7 t a J o V W ( * « < l l l l g  P ay,) odbyć ii ,|„ b i» l}c h «  ,  racbt a,. L ,06i .» ic ,»  n » .4 , l i  aa ,i.r  |
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 I j -_ i o .. „  n),aa mocarstw nie skoro- nobveie R^dzkieeo. w ysłał natycumiast do Gru-

tucyi (!) (Pays miesza zapewne ambasadora z 
tern jego, kapitanem w armii b
uia udział w karuselu. R. C z '

j, ujęto 
jego stało się zadość. Około

dyńskie koła j° ^gyj^kiej na notę lorda I jęciu, na które się pomiędzy zw, leatnkami puwstą li na pokojena pokoje jego wpadli. Rudzki, nie widząc już  
calsnia się, przenosząc śmierć własną

fauieui przez Francuzów. Oooby, Łtóre dotąd trzy-

SS2, d 2  7  d . j ,  w Tmlleryacb k „ . c u .  P ,C .r » o l « ,  I * .  .

"  Job ,  w . -  " r r T i V ”  "'n lc”'a p , m ' \ . l i ™P danie eie do dvmisyi w Warszawie Rady sta- viama w przyszłych oborach.   P ___ p

wyglądają

Jóżi*ćd M « “e od *oau<j°^ż ^ ^ łó w n y n T ^ a ^ słe  h z k o d ^ Cc o ^ K*dyp^^t^OTae|^moearMw™ ke^^a I zagładą skończyła, ndał się do poboezne-

odpowiedzi ks. Gorczakowa na pc dobną notę gab. korzyść ^ tzc ą ć  bTe odebrał. Był -

°  A S e Cw Ł e l n y m  swym numerze określa L o g io ,  To względy podaj, \ I t S  J S S t * .  Ł

członek akademii dnym z poprzeduPudanie eię do dymisyi 
nu spraw 
szy p. stęp 

T ajem nii
8^ ł CI l)yly II u u u w  UTiLnnn- -  i i- j  _____________ t m _ _ _

bylo pegodz ć sprzeczne wLdoaicści, i le  przycho- cro^zeteń rosyjskich 
dzi czas, że «p m czn oś,i godzą się i wyjsśaiają.
Pewntm jest dziś co następuje: że zrazu na*et 
min strowie mówili o przetłaniu do Petersburga 
listu Napoleona III, czemu dz ś zaprzeczają, że p.
Drouyn de Lbuya przesłkł notę do księcia G r.za- 
SOWfti

polska,

rwszym swym zamiarze 
samobójstwa powziął i 

Wszystkich we dworzo zebrs-
dTżyczcnfsT ażeby mocarstwa uznały to priez I uych obywateli, nie wyjąwszy w łsśucisla . kazał

R z y m  7 marca.

3 T & "  I Z I I  «c7, .  » ; - > «
V  nn.aLio n ,n . r i 9 rn*V.inrti P .Jsb i kańskich nioruuów w pomoc aityleryi moskiewskiej nią mniej obojętnego. Jedna ____

ylomacyau podajemy niniejszem bądź 
bądź w ustępach.

Konwencya prusko-rosyjstea

I I .. _ ?_   A «!n mnćloł HA łllPP.!!ł R G I fiflTAWV. I . O M

podniosła sprawę poi-I*pie8zae d z i a ł a c i e ,  aby poś cdaictwa ich usłuchano Bsrgmanu skrępować i  przywiózł ich do Kalisza 
.?«kicb W iidomrść o w Petersburgu zanim Rosya „ c z y n  d o k o n a n y "  U dsio ich osobno do c.eraaych i ciasnych więzień  
Ł ,  V.’, ,,.i«,mo ktOrvL r,w aróc. nni Grobowej ciszy w Królestwie Pol- wtrącono. Między uwięzionymi znajdują się i-b-j

wiedeńskich, lord Russell nie 
ty, którą Franeya starała się u 
i żc rozpoczął zachady ca swoją 
dnia 5  t. ta. okólnik do państw, 
ca  kongresie wiedeńskim z zachętą, aby przesiały 
do Petersburga o s o b n o  swe przedstawienia w in­
teresie Polski. Lord Russel znalazł pobudkę do te­
go okólnika w innej przyczynie: w systemie reie- 
Hzacia szyków Fraccyi wszędzie, czy to w Torcyi 
i Grccyi, czy w Meksyku i Pulsce. L r-rd Russell 
jest nieprzyjacielem Napoleona 111 i jest niebez 
pioczuiejsiym dla mego niż ljtd  Pslrocrstou, któ­
rego umysł umie czasem być wyższym. Morning 
H erald  uderza dla tego ca lurds Russella. Nota 
paca Drouyn de Lhuys zamierzała u k ż jć  inter­
w encję zb.orową nieoznaczająo jej granic i zwią 
zać wtym Cilu Anglię, Fraaeyę i Anstryę. Okólaik 
zaś lorda Russella ma na celu wzmocnienie i przy­
pomnienie kongresu wiedeńskiego, przypomnienie nic 
zbiorowe, lecz w cdosobaieniu i ograniczeniu jego 
czynności do traktatów z r. 1815, który-h Franeya 
nie labi i uzaać nie chce. N .ta p >na Drouyn dn 
Lhays była za tem lepszą, skutccm iejszą dla nas, 
prowadziła bowiem do troistego p zymierzs. Co 
kolwiobbądź, dobrem jest, że na początek Anglia 
bierze sprawę Polski na swą rękę, że mocarstwa 
odpowiadają przychylnie na okólnik angielski i że 
obiecują rozesłać przedstawienia do Petersburga. 
Pan Drouyn de Lhuys jeszcze nie odpowiedział, 
ale ma odpowiedzieć jutro lub pojutrze, że już 
przecłił przedstawienie i żo jeżeli okólnik augiel 
ski przyprowkdzi rzeczy do akcyi z b io r o w e j ,  
Fraccy i do nirj się przyłączy. Okólnik Lrda Rus­
sella obraz.ł w grnncio Francyę, ale nie zmeiej 
szył jej d .brej woli dla Polski.

Książę Włodzimierz Diłgoruki mówił panu L-. 
gueronn fcr , ża m iii i ma m isję, lecz tylko w Ber 
linio i że jogo brat Bazyl<: przybędzie wkrótce w 
m’syi do Paryża. Nie dowierzając księciu Włodzi­
mierzowi, L a  France doniosła, że ten dyplomata 
przybył w misyi do Paryża. Czy to prawda? zda 
je  się. Sam baron Badberg wyznał jednej rządo 
wej osobie, iż o iólu ik  Russella niepodobał się w P e  
tersburgu. Ten sam Badberg zapewnił, it  na przy 
jęcie w Toileryacb oświaczył, iż Cesarz Aleksan­
der postanowił wykonać traktat wied ńiki. Norc! 
przeciwnio utrzymuje, iż Aleksander II ^iżąds 
przedwstępnego... złożenia broui przez pcwetańeOw 
Trudno uwierzyć Nordowi. Zresztą dziś dyplom-? 
iy a  idzie swoją drogą a powstanie swoją. W k ró ­
tce rteczy muszą sprowadzić wydatniejszy u- 
brót. Musi tak być, skoro Napoleon III, pomimo 
okóln ka lorda Rasnella, star* się  jeszcze o zwią 
zanie Augld, Fraccyi i Austryi, skoro książę Mrt 
ternich jedzio do Wiednia (dziś wieczór) a książę 
Rens8 (pierwszy sekretarz ambasady pruskiej) do 
Berlina. Na giełdzie wczorajszej mówiono, że od 
powiedź rosyjska byH  odmówrą i to sprawiło 
znaczny spadek. Giełda wie, że odmowna odpo­
wiedź Aleks judra II rzuciłaby Europę w hazardy. 
Monitor musisł ją uspokoić donosząc, ża obóz 
chaloński, który vedlug Constitutionnella miał się 
zebrać w marcu, zbierze się dopiero w maju.

Potwierdza s ię , ie  Włochy są z Anglią i Fraa- 
cyą w sprawie p Iskiej.

P. Ltrąbit odczyt*! wczoraj w komisyi senator­
skiej raport z petycyi »a Polską. Na żądanie paca 
B llault, jedna c ięść  tfgo r*por'tu zost nie zmienio­
ną. Raport ma być odczytany w senacie dopiero 
dnia l5 g o  lob 17go. Rozprawy nad nim zaczną się 
okcło 20. Rząd zwleka te rozprawy, bo negocya- 
cye dyjl nuaLez-’e niewynalaily jeszcze formy in-

Królestwo Polskie.

wtrącono- . .  . _ _
-  * - — ■ "  i  M irchwaess.

„ o ,_  _______ piszą z Kalisza:
Kalisz 11° marca. Przed kilku duiarni pojawił 

się w Kaliszu rodzaj petard, które podrzueono już 
zapalone, w miejscach niektórych; pęksły one 

któr j znów w numerach I z ogromnym hakiem, prawie jak armity, przera- 
D ziennika Powszechnego] i\ \y  zatem Moskali niopomału. Jenerał Brunner 

m arca pojaw ły się, sUją one wydał więc rozp rządzenie, które kazał magistra- 
b*zezelnieigze i khmliwsze, towi ogłosić w formie poniżej załączonej. Otóż 

mówiąc z innymi; rokowauia także tucią mę w lczasem  otrzymał poset Ł* Tf ’ i'^w "s orawie I lecz Garażem krótsze i ogólnikowe, mówią cne ns r/,ąd „przywracający porządek," w „obranie osób
wielkiej t.jem uicy, lnbo właściwie mówiąc roko- U euie zbadania usposobieni.-i P skn' ó Cezara ceni vid i vici. prz> śliśray, ujrzeliśmy i majątków" wszystnich właśoicicli mc tylko w
 * nł»n,a U** tvlho natarftzłwo n a l e g a  kouwcncyi rosyjsko-prnskiej. l  y to w ęc w sku wzór Oezara e«n», ««»*, I », Jj ) n { i .  L ,wt*A- .«»?««{». ale karać ich chcą na srow iń  wcale niema,' lecz tylko natarczywe nalega- konwencji. ro^ jrto -p rask łej-C L y  
uia z moskiewskiej strony, na które Ojciec święty | Uk doniesienia posła francuskiego z Wiednia^ 

d razu bezwarunkową odpowiedział odmową
posła

w skutek wyjaśnień

^ p T c z e n i a ^ a m ^  poV L  ć, wolę poczekać, Franeyi w kwestyi po lsk ie j; Uk że od.tego (j 
ażPs7ęTwiatło w tej sprawie stanie. Od Papież J  P czy na się czynny wpływ dyploiracy. napoleoń-

JIT JbSgo*1S ł* c a S « ,  a ^ d e ^ l -  Potem wspomina artykuł o P0^ ° ^  w8tuy

ś r.!J ' Łr t y ',x " ^  o ! j s
wlaśuie szlachetne dla Polski współczucie jest jako mocarstwo n i e m i e c k i e  m echcia ław spólu ic  
przyczyną, że otaczające go osoby starają się, w z mocarstwami menieniieckienu wywierać W Berlim

- - ..............  *L!- - tl— :x 5 —:™-»-^yćInicisl
*d- poraii
o -1 minis-..„w, .  ̂ « -

cacznem świetle; osoby do'kraju  naszego przy nia, żo w celu zmuszenia Anstry 
sią tan e lub skłonność do Polski acz obcej Bibie oia w sprawie niemieckiej Prusy Bzukać będą 
czujące, usiłują od Papieża oddalić: otoczony on związków z jej nieprzyjaciółmi Anstrya me chcia 
io-1 ludżaii czuwającymi w części nad tem, aby U  odpłacać róviną monetą..Zachowanie się to Au- 
tid n a  polska prośba, żaden polski żal do uszu stryi w Paryżu i Londynie uznane, me zmieniło 
jego niedoszły. Zapewne ża dekumeuta podoboego dobrych z zaehodn emi mocarstwami 8to8ank^ j  
oazaiu jak te, co niedawno z kraju nadesłali Gąbin-ty paryski i londyński poczyniły kroki 

oieprzychj lni ladzie i j ik  L ist otwarty  X  Kajsie- w Berlinie, a skutkiem tego pierwotna konwencja 
wiozą nie są doprawdy zd- lae współczucie jegoLredakoW ić się miała prawdopodobnie na prostą 
zagrzać i spotęgować. Rzeczone pismo w części dla Rosyi możliwość, cbroniema ua wypadek kas 
tylko objęło t *, co ustnie Papieżowi na duchowień celnych rosyjskich na terytorynm pruskie.
«two nasze i na naród nagadano. Przy tem wszy- Ale Audrya metylko nie wzięła udziału w wy^ 
stkiem dziwić się należy, iż Ojciec święty wbrew stąpieniu w Berlinie ale równia zachiwała się 
t k nienawistnym wpływom lak stałą życzliwość względem Rosyi a to a powodów następujących, 
z.chow ać d h  nas potrafi). Oby tylko to zaczaro Austrya nie chciała pogarszać s'sego już i tak 
wane wrogów naszych koło pękło jak najrychlej aapiętigo z R osją stosunku. W bezpośreduiem 
a spotwarzana prawda dostała się do Głowy Ko- z R osją sąsiedztwie, me chciah w interesie mo- 
śeioła tak iżby s :ę dłużej nie ociągał * wystą arstw zachodnich narażać się, zwłaszcza że óv 
pieniem w Polski obronie, której jeśli zaniedba, sąsiad jest niebezpieczny a szczególniej w wybo- 
imzujc w rychle wewnętrzna zgryzotę, 'u opuścił l z e  środków ma bardzo skrupulatny. Roli z 1855 
jedyną sposobność przyczynienia się do wielkiego połącionoj z samomi mekorzyściami i menaw śc ą 
i uieśmierteluego dzieła, co w takim razie za bo- Rosyi Auitrya po raz d^ 8  °dgrywać me m yśli, 
ską tylko pomocą bez niego się dokona, jedyną dla tego też gabinet wiedeński, którego współn 
sposobność pozyskania sobie na zawsze serc poi- dział w dyplomatycznym przeciw Rosyi wystąpie- 
skieb. Nie wielka to rzecz za uciemiężonymi się aia wywarłby wpływ stanowczy, bez zniczaych  
u m ówić kiedy ci uciemiężeni zamienili się ju i ze strony Francyi i Aoglii z i^ zp icczeń  mo zrze_ 
W zwycięzców, nie wielka rzecz protegować prze cze się neutralności. Podstawa traktatów z 1815 
ci w przemocy kiedy ta przemoc mieczem i cudem pociąga za sobą wiele punktów, względem których 
darta w prochu już leży  jak zgruchotany bałwan! Anstrya chciałaby cneć pewneść nawet wtenczas 

Ojciec święty ma mianować na przyszłym kon- gdyby Rosya zrobiła Polsce znaczne ustępstwa i 
gystorzu koadiutora arcybiskupa warszawskiego zdecydowała ssę na politykę stanowczo liberalną. 
z tytułem biskupa Pruzyjskiego in pa tr ib w . Dwa I Wcielenie Krakowa, przeciw toremu megd>ś pro- 
uowo arcybiskup8twa w Meksyku będą tasżo u testowała Acglia i Francja, ro.yjaka propaganda 
stanowione. Ks. De Lnca, nnneyusz wiedeński, w wschodniej G ilicyi teraz już bardzo się krząta 
który na następnym dopiero konsyshrzu miał zo- jąca, ażaby wcisguąć Austryą w czynne wystą 
stać kardynałem, zostaje nim tą razs. Przeznacza- pienie Polakom nieprzyjazne, wschodnia pontykt 
uo mu z* następcę X . Felcinslli, nuncyjrsza w Rosyi, ka ięitya  naddunajskic, beibia, Czirnogóra 
Rio Janeiro; ale rzid austryacki nie chciał go to wszystko bardzo ważne względy; a krżdy po 
nrzyiać: poślą więc,‘ jak się zdaje, do W iednia rnyślny przez Rosyą odniesiony skutek najdotkh 
X. Aleksandra Fraucbi arcybiskupa tessulocickiego wiej uczuwa Anstrya; słow em : nia może ona wda 
a ministra sprow duchownych, jednego z nsjszczer- wać się w sprawę polską bez dwojakiego zapt 
szveh i najgorliwszych przyjaciół Polski i j e j  wuienia: raz że sprawa ta stanowczo będzie zała
sprawy. •— Wielka to będzio dla nas strata w tw ioną; powtóro, żo załatwienie zabezpieczy Da
Rzvmie bo X. Franchi jest naszym n a j l e p s z y m  przyszłość Austryę przeciw polityce rosyjskiej pły 
orędownikiem przy Papieżu — X. Lavigófie, au- nącej z urazy. Względy, które Austrya mieć umsi 
dytor Roty. zostaje biskupem w Nancy. Kardynał na wschód, ideDtifikują je j mteres z interesem Ao- 
Autonelłi, po dłagich naleganiach kardynała W i-|g lii, charakter Austryi jako katolickiego głównego

b y ł y  wywrócone przez znzue wszystkim wypadki, szczyc przybędzie i oddać go władzy rosyjskiej. 
"y y y - * I pod zagrożeniem, że w rasie przeciwnym wojskoRapotty te brzmią:

ale karać ich chce najsrożej, 
przez własne organu schwytać 
Zaiste w Chinach tylko, nie 

w Europie, tak dotid postępowano.
u ośmiu młodych lu- 
się Rudzki zastrzel i, 

Gruszezyczch rew izją; wojsko 
każdego, kto do Gru-

„Bindy, któ-o się gromadziły pomiędzy Pultu- w przeciągu 10 dui wróci, wszystkuh chłopów
ski-rn a Łomżą, a które unikając w s z e l s i o g o  wyrżnie, a Gruszczyce w gruzy obróci; jeżeli zaś

”spotkania, przeszły Narew i posuwały ku p ó ł n o  p o w o l n i  będą rozkazowi,całą wieś rząd lin daruje... 
”cv zostały doścignięte i rozproszone przez dwa Jakoż w istocie w skutek tych groź j chłopi 

oddziały wysłane jednocześnie w pogoń za niemi dwóch młodych ludu odstawili do Kalisza.
■z Pułtuska i Łomży." Przybył do Kalisza młody pu łkow nik  rosyjski,

Oddzi-ł wysłany z Łowicza pod dowództwem książę Wittgenste n; w jakim cela, niewiadomo.
” -  -  J Ł ’ *--- 1 Odezwa wydana z nakszu jem rała Brunera,„pułkownika Gsgemeister, wykrywszy bandę bua 

„równików, ndał się za nią w pogoń przez Zy
i i *  n  .  i . .  1 -  H r i & o i r r n o l  K r . t l

przez magistrat miasta Kalisza, brzmi:
„cblin, Gostynin ku ‘ C h o jn u 'gdzie dościgną! bun I „ K a l i s z  duia 25 iuteg.. (9 u * ™ )  ^ 3  roku. 

tm ników  i pobił ich, przyczem zabito im 10 la- Do mieszkańców miasta Kali*za Nr. 190o. Z po- 
- -- " 1 tyodu znalezienia w dam onegdajszym w ^lestO-dzi. znacina ilość raniono, a 25 ujęto."   —  _ . .

Banda dowodzona prztz Radzijewskiego w ga- rych miejscach w Kaliszu petard z palnego ma- 
beraii Lubelskiej, została rozproszona a sam Ra- teryału, JW. naczolnik wojeuny c d d m  u kaliskiego 
dziicwski ujęty. W tejże guberuii banda do o - po l e c i ł  oświadczyć ws.ystkim  p siad«c* m domów 

”drnna rnzoa Lslew da została doścignięta i r. z w mieście tutejszem, ża _aą ob iw ią u n i pilnie d >dzona o?zo3  L elew ela, zost-a* m«uiŁuiy«w - . •• -----------  - » , . • , . i
"proszona koło Luty iH rńsks, przez oddział (skła glądać, ażeby tego rodzaju rze zy nie były u nich

H »  i i ••  :  _  L .  .  . L A » A  Iv tA  I uo d n m - i i\r \i\* V .n O .  !.f lA .  £ U Z i O  0 K 4 *

_ty buntowników dochodzą d., * w  m a...     - j i v i  — - -— ■> l , ,
im amunieye, b ig a te  oraz korespondeucyę i p a b ę d z i e  o d p o w i a d a ł  na  r ó w n i  z  t y m i  k to  

C E S * "  r z y  p o d r z u c a j ą .  O czem magistrat zawiadamia
Ow w raporcie rosyjskim polity, rozbity i ros dla ścisłego zastósówanla się do powyższego za- 

proszony oddział Lelew ela, następnie rozbija 5go strzeżenia. Prezydent Kołdowski. Sekretarz Ro-
t m. 500 mo?kali i zabiera im dwa działa przy wecki.“ . . . .  . . .  , , .
iiomocy oddziała Lewandowskiego pod wsią Brze —  J^deu z dzienników pozcańskich przedstawia 
żuicą a następnie 7go t. m. pod wsią Adamki roz- w następujący spesób, że_ osławiona konweucya 
hi ja  inny oddział moskali, jakto donosiliśmy w so wusko-ros) jska, spełnioną jest de facto . 
botę i co potwierdzała depesza _przez Wiedeń nu-1 . ^ ^ . , 5  t Ł
de zła i co opianje 8zozegótówiej list powyżej za- aim się staje“, mówi staropolskie pizysłowie, a sous 
mieszczony ego u*der trsfuy i prawdziwy przytrafia dziś w

O klęsce moskiewskiej pod Myszyńcem w wo sposób szczególny do stosunku, jat i zachodzi mię 
jewództwie Płockiem w dniu 9 marc*, gdzie od- dzy » ^ « n  pruskim a rosyjskim w obec powsia
dział pod dowództwem Zygmunta p t i d l 3 W B k i e g o  uia polskiego. Konwencya pruskń-rosyjska nie zo^
rozbił moekuli i 100 ich trupem położył, donosi stała podobno ratyfikowaną i jako dokument spi- 
z bezczelną kłamliwością raport m c  s k i e w s k i  j«M  sauej umowy jest bez prawnego zuaczenis. Atoli 
„ " Z  ” Siło ma sposobność tak jak my przypatrzenia się

* Bandy, które uformowały się pomiędzy Pultu- L  bliska całemu postępowaniu w ł.dz praskich w 
skiem o Łomża, a których peg ń rozpoczęto d .20 prowiucyach pogranicznych, tea ftm ua c h -ilę  

"lotcgo (4 marca), doścignięte zostały P«®z od wątpić me m oże, że konwencya owa de ju re  co- 
"dział pod dowództwem pułkownika Wałujewa, u. fnięta lob za niebyłą uważana, de facto w tr e je  
"25 lutego (9 rnarea) w lesie po za Myszyńcem; w całej prawie rozciągłości. Jtś!i zaś szczegóły 
"bandy te liczące 1500 ludzi, a zcBtające pod do owej konwencyi, której osnowa me jest powsz u 
„wództwem Podlesiisgo i Zsmieczka, zupełnie zo uośei znaną, w czeaiśsolwiok zostały zm otyhzo­

stały rozproszuce- o ogólnej liczbie zabitych nie wa^c lub ograniczone, to z drugiej strony sz zera 
"można było się przekonać, lecz w dwóch miej- i w niczem niepodejrzana dobra inteneya władz 
”sc,ch  policzono ifh 120; 15 w ojów  było napeł tutejszych dla władz rosyjskich wynagradz^ć się 
"nionych rannymi; znaczna ilość broni pozoatuł. I zdaj o sowicie owe ograniczenia. Srojlki doraźnej 
„w ryku wojaka, któremu zabito 4 ludzi, a rauio- wyjątkowo, których s ę  władze tutejsze bez że y 

nych 8. Szc/atki bandy były ścigano w d. 2 5 ,2 6  i ceremonii chwytają, metyle przez nas, ile przez 
"i 27 przez Dr^żdżewo i Krasnosielc, przez pułko- tutejszy niemiecki organ opinii liberalnej 5 ściśle 
„wnika Wałujewa. Tymczasem inny oddział wy Uonstytucyjnej, aż d i  syta wytknięto 1 potępiona 

*ł*ny z Prasznysza, spotkał uciekających bunto ze stały; należą do nich owe aresztowania 1 re* i-  
„wników pod D.ążdżewem, g iz  o znów zostali , 0- zye odbywene bez form 1 ograniczeń prawnych, .1 
"biei i gdzie Podlewski został zabity. W Krasno Iw ostatnim czasie nawet, jak zo wszo h str n za-
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ręcza ją , zaprow adzm ie pewnego rodziju  cenzury 
na książki z zagranicy wchodzące. W iadomo tak 
że pjw szechuie, z ja k ą  skrup ila tnaśaią  przastrze 
gz ją  władze tutejsza wszystkiego, coby w prowia 
oyach tutejszych ko poparciu powstauia w Króls- 
stwie Polakiem stać się m ogło, a co w iększa, ża 
pewne wolności w owej niby cofniętej konweacyi 
umówione d l i  w ojska rosyjskiego cofającego się 
w granice pruskie, i dla p rask ieg i w krac u jąceg  > 
na pewną odległość w granice polskie, prakcykają 
cię i teraz jeszcze w razach daoycb. T o  się do 
tyczy rzeczy samej.

Gorszy prawie je s t sposób, w jaki się u d ażao ić  
władz tutejszych dla rządu rosyjskiego w s ora wie 
powstania polskiego w św iętych niektórych f*kta:b 
objaw iła, a klóry właśnie świadczy, ja k  skutecz­
nie i koniecznie oddziaływa przykład rządu w taj 
spraw ie sprzymierzonego z rządam pruskim na po 
stępowanie tutejszych władz wykonawczych i ich 
organów, i ja k  w yraźne przytrafia tu seas przy­
słowia przsz nas przytoczonego. Mamy tu na my­
śli, co zapewne każdy z czyteloikiw  już odgad! 
sposób traktow ania jeńców, jeśli ich tak nazwoć 
możno, przyaresztow aaych po nuło j katastrofie w 
okolic ich Slapey, W itiiw z  i W rześni, a przy tej 
okazyl także i pabliczuośei, która się tern tra k tt  
waniem zainteresow ali, a zapewne i słuszaie obu 
rżała. W obec zgodnych doniesień o tam zajścin 
nie mamy zndych po sodów do wątpienia o wszy 
stkich jego szczegółach, a jeśli są prawdziwa, t 
niepodobna się oprzeć tej nasuwającej się bezp - 
średnio myśli, że t> oczywiście poszło za przykła 

. dem sposobu postępow ania, j^-ki jest u władz r j 
szyjskuih w obsc powstańców na porządku dzie i 
nym. Analogie nietrudne do w ykazania. Powstań 
ey i ich oddziały m ianują się u władz rosyjskie*' 
steryotypowo b a n d a m i ;  ta  band niemasz, ale za 
to garstka m łodzieży, z nazwisk w raportach i 
sprawozdaniach podanych w nosząc, w ogóle s il

dem ocśnienia w Petersburga obecnego prądu. 
Jdea  o korzyściach francusko rosyjskieg > przymia 
rza żywo się znowu, ja k  się zdaje, przedstawi a 
księcia Gorczakowowi i wydaje się prawie jakoby 
tłómaczauia się przed Cesarzem Napoleonem, ż 
się do Prus o pomoc udano. O gana rosyjskie 
tw ierdzą nieśmiało, że kouwenoya wojskowa bzr 
dziej w interesie P ras niż Rosyi je s t zaw artą, a 
a»jlepiej będzie jeżeli się korzyści na równe przy 
iajm uiej części dla obu stron podziali, gdyż stan 
polityczny Poznańskiego i innych uadgraaiozayeb 
pruskich obwodów, ja k  się pokazuje z doniasień 
Staals Anzeigera, dowodzi silnego ruchu na ko­
rzyść pow stania polskicgi.

„Przytaczam  te fzkta, które skłonić musiały 
Prusy wystąpić w obronie spokoju prowiucyi i 
bezpieczeństwa granie praskich. W zwykłych oko 
Ic&aościaoh niebyłaby potrzebną inna wojskowa 
a nowa jak  w r. 1848 kiedy w Któlostwie Dol­
skiem zupełny panował spokój, podczas gdy w 
Poznańskiem  wybuchło powstanie: rzekłoym  nawet, 
ża i taraz wystarczyłoby ścisłe w ykonanie kartelu 
chociaż w nadgranicznych powiatach pruskich pa 
nowało wzburzon e umysłów, gdyby usprawiedii 
wionem było przypuszczenie żo rz ,d rosyjski w 
Warczswio, jak o  rząd w właściwem słowa znacie 
a ia uw. żzuym być może. F ak t*  jed n ak  dowiodły 
żc tajny rząd narodowy nierównie większy wpływ 
aiż rząd rosyjski posiadał, i teras jeszcze koini- 
t d t i j uy ja k  pewuo doniesienia tw ie id rą  taką  ma 
moc, że postanowienia swoje w W arszawie potni 
rno staną obięiunia przeprowadzać zdoła. Zrazu 
miał je m ra ł A lvaislebaa ud^ć się do Warszawy 
aby się uaiuia um ów ić, g l y ż  istoiala włzśuia wts

  Nadwiśkmin podaje następującą wiadomość o I Dzisiejsze wiadomości z teatru walki są dość
pochodzeniu i życiu jenerała a dziś Dyktatora M sryana L ZCinp ldl l3Cz za to obszerne 8ą doniesienia z t  a- 
Langiewlcza: tru  mordów popełnionych przez bandy  rozjuszono

Wojciech i Eleonora z Klaczewslrich Langiewiczowie źo lu ier8 tsa  moskiew akkgo. Opawimy tu parę
mieli trzech syaów urodzonych w Krotoszynie, jakoto °  . , /  , .’ . .
Aleksandra Romana nr. 1825 r., Antoniego Józefa ur. strasznych scen m ordu, jak ich  dopuścił* się
1826 r. i Maryaua Langiewiecza ur. 5go sierpnia dzicz barbarzyńska w bliskiej nas okolicy, bo o
1827 r. milę za Miechowem.

Wojciech Langiewicz jako lekarz praktyczny udał dniu wczorajszym rano wpadła banda wojsk
się w r. 1830 do powstania i w Warszawie swe życie J jk iow akich, złożona z dwóch rot sm o leń sk itg ,
zakończył. Pozostała po mm wdowa zajęła się wyeho- \  °
waniem swych trzech synów. Zaraz pa przygaębieniu pułku, z oddziału kozaków  i dragonów do Wf 
powstania udała się dla uregulowaniu majątkowych stó- Giebułtowa, leżąct-j po północno-wschodniej str - 
sankóy do Warszawy z temiż synami. Podróż tę przed- a i8 0  milę od Miechowa, a będącej w łasnością p. 
sięwzięła w czasie pory zimowej, mimo odrad.ania ^r}4dyslaw a Bielskiego. Bandą tą  d o w id iił pul 
przyjaciół i mimo d r o b n y c h  dzieci a osobliwie słabego nszw ;8ka nie mogliśmy się de-
i chirega Maryana, którego prawie na pół nieżywego . , . T , b . .  , . . B. * . \
przywiozła do demu. Pierwszo nauk początki ode ,rał wiedzieć. Jedna częś„ tej baady, k tóra  już  p 
Maryaa wraz braćmi od nauczyciela prywatnego, pó- drodze sootkanych zab ija ła , w padła do dwom, 
źaiej wstąpili do szkoły powiatowej w Krotoszynie, gdz:e -mi jednego nie było powstańca zbroja go, 
następnie przeszli Józef i Maryan do gimuazyum trze- h 0CZ tylko prócz właściciela i domowników, p rę 
meszeńskiego, Aleksander zaś ws ąpił d> zawodu ku- % gągiedztł?a> Bij ąc j r a n :ą 3  id n ie rs tw o  wy 
pieckiogo w Kaliszu. Po ukończeniu gimuazyum udali I , .
się obaj bracia Józef i Maryan w r. 1848 do W r, z dw >ru 12 osób i zaprowadziło do wsi u
cławia, gdzie pierwszy poświęcił się za przjkładcm karczmę. Tara rozpoczęła się okropna sceua m ir  
ojca medycynie, dragi matematyce. Józef, skończywszy dów. Barbarzyński o żołoierstwo najgraw ając s 'ę , 
studya, osiadł jako lekarz praktyczny w Witkowie, zu jQ gję p a itwid nad aiowiunemi ofiarami, Łló 
gdzie podobno już pierwej brat jego Aleksander r,z- ^  b a„ Qetami j Jancami czyniąc sobie okrutną * 
począł samodzielnie swój zawód kupiecki. Maryaa zaś '
udał się z Wrocławia do Pragi, Berlina i przez lat ich m ąk igraszkę. Trzech zakłuli na miejscu, mię 
kilkanaście przebywał na wszechnicach tych miast. W dzy tymi p. Sew eryna Mieszkowskiego , 9 cs b 
tym czasie wstąpił w Berlinie jako jednoroczny do I ciężko lub śmiertelnie porauili, między nim i p. 
gwardyi, miał przez czas niejaki zamiar tej służbie i |  W iesiołowskiego, który otrzymkł k ilka g łębokich  
nadal się poświęcić, ale widząc, iż w wojsku pruskiem | pehaifćbagn9tein j p r iy ^ aii )ay tB, Zflajduje się t

dy w Pozuańskiom polityozua organizacya będącaU ie  dalekoby postąpił, zaniechał tego zamiaru. W cza Krakowie Przywieziono tu także noklntair
w związku % Polską partyą dem okratyczną M ie r.- |s te  mobilizacyi w r. 1359 służył powtórnie wojskowo | raz w Krakowie. Przywieziono tu także pokinteg
sławskiego i Wysockiego, le c z  p r z e c iw  w szelkiemu U  stopniu bombardyoro, pełoiąc jednakże służbę oficer- bagnetem i postrzelonego p. K atarzyńskiego urzę
oczekiwaniu silcie w Królestwie szerzący się ru ;h  ską i to nadzwyczaj utrudzoną, z której wszakże wiolo daika z Miechowa, który po spaleniu tego miasto
bezradność tamecznego rząda, obuwa aby ra  b skorzystał. Po ukończeniu mobiliznćyi bawił czas m c - zaaja i j w G iebułtiw ie gościnność. W szystki h

--------------------------------------------  1---------- * -  Ł"  l “ —  ! -■—«-*«—  «r nnlitoncn»-m 1 szkicu me wvDada. prze I  *wiskiem Lacroix. Inna część żułnierstwa poezęł
dotkliwych już rabować dom właściciela który ratował się n

przed I e ieczk ą , a wówczas dopiero zjawił się pan pułko
moskiewski i rabnuek dworu pow strzym ał, 

mordu poprzedniego wstrzym ać czy nie mógł

a  b ik o m V * * » aa i>  tjc o  w tyle U tw m ii p o itraa  I i a a te tu A  św in k i pod 1 E r t "  J*'g U p * S™ dl»  S c i  |  bnltowa n ,M iiala ' p. l,V .i,'g ', który śeigal moekal ,

, -gą • . 9 . .  r r a i  — • --  l j ^w r,,,wstań szych a a  granicy pruskiej. Chociaż od r. l8 3 t  jenerał żadnych me miał wiadomości. t 8 a  dał pomoc rannym  i niektórych kazał odwieść
-   1 “  W przeciąga ljgc. i 16go marca dosięgła d lU iaj do K rakow a.

wyższa temperatura + 1 1 ° ,3  najniższa + 0 " ,9 ,  obie- J ,
dwie 14go, najwyższy stan barometru 344’”,85 rano Równocześnie praw ie dz ała  się druga okropita

P. Ludwik Fm kea

zwyci^ztwo odniesiono przez Zygm unta Paćleir- 
skiego 9 m arca pod Myszyńcem w Płockiem nad 
jen . moskiewskim Tollem ; po dość zaciętym boju, 
stu  m oskali padło trupem, reszta cofnęła s ię ;  Po­
lacy stracili do 30 ludzi. Potwierdzono jest także 
doniesienie o porażce moskali pod fcsią Ratajam i 
8  marca przez Łakińskiego, któreto obie porażki 
moskali, chcą raporty moskiewskie p iz;dstaw ić 
najkłamliwiej ja k o  swe zsy e ięz tw a . Raport mo­
skiewski fałszywie p i,ze  jakoby zg icą l P&dlewski, 
zginął tam Rogawski i to nie na placu b iju  lecz 
zamordowany przez moskali we wsi. Potwierdza 
się także wiadomość o cbw lowem z&jęciu przez 
polski oddział Radomska 14 t. m. dokąd następnie 
wczoraj posłano dwie roty M oikali, lecz już po­
wstańcy pociągnęli dalej.

L isty z W arszawy z 13 t. m. odebrane przsz 
nas teraz przy zamknięcia dzieonika donoszą, iż 
komitet centralny ja k o  tymczasowy rząd  narodowy 
p o w t a r z a j ą c w  o d e z w i e  s w o j e j  m a n i f e s t  
jen. Langiewicza o objęciu przez niego dyktatury, 
ogłasza, i ż  w ł a d z ę  s w o j ą  s k ł a d a  w r ę c e  d y ­
k t a t o r a .  L isty te donoszą, iż dyktatura Langie­
wicza dobrze je s t przyjętą przez wszystkie odcie­
nia narodu i opinia bardzo jest zadoweluiouą.

W tej chwili spraw a polska waży gię w Wie­
dniu. Tam  książę Metternich je s t, jeśli nie propa­
gatorem przym ierza francuskiego, to przynajm niej 
tłumaczem życzeń dworu tn ille ry jsk iego , aby ł ą ­
cznie z A nstryą działać w spraw ie polskiej. G ra­
nice tego działania i rękojm ie obustronne są  za­
pewne głównym tematem. Nie i d  razu zapewne 
przyjść może do porozum ienia, bo o ile system 
rządowy w Austryi wskazuje, pomimo zaprow a­
dzenia konstytucyi, niemasz jeszcze w ministerstwie 
jedności i tożsamości kierunku. Ministrowie nazbyt 
są jeszcze naczelnikam i właściwych departam en­
tów swoich, adm inistracyjnie raczej niż politycznie 
spraw ując swój urząd, i dla tego w tak  ważnej 
deeyzyi, gdzie przyjdzie w prowadzić w zgodę po­
litykę zew nętrzną i wewnętrzną, kw estye finanso­
we i m ilitarne zarówno sprowadzić do jednej o- 
gólnej myśli politycznej, m ogą w radzie ministrów 
zachodzić znaczne różnice zapatryw ania s ię , które 
nic zaraz wyrównać i zatrzeć się dadzą dla jednego 
wielkiego celu politycznego. T ylko osoba samego 
Monarchy i jego indywidualne zdanie mogą prze­
chylić dccyzyę na tę lub ową stronę. Nie liczymy 
przeto na spieszny rezultat tych n a ra d , ale nie­
mniej rokow ać wolco, że wypadnie cn przychylnie 
dla przym ierza, kryjącego w sobie wielkie w przy-mTŚlne noniż jnia" aniżeli obm yślany środek baz-1 s Poznańskiego do Królestwa niemogło zapewne U4go marca o godz. 6 ej najniższy S 2 3 ” ’,8 0  o godr. icena niedaleko Giebułto wa.

S e z e ń s f i a ?  P o i’ t ik  liczną i zbrojną eskortą nie być zapobiaż onein. Wo b e c  nienawiści staroraskiej 2qi po południu l5go; wiatr wschodni, 14gom arcaiL toae poddany angielski, k tóry za zakupem  zbożz 
byłby zaDenno żsdea z jedenastu próbow ł uoic- L iartyi w obco sklaniauia się księcia G>rcza słaby 15go zrana b » y, późuiej poładmowo-w 1A p»spoitem przez lorda Russela 27 m arca 1865
Dymy zapewni  z * u s j z ^ I r "  w- — anTd. i e. yać sie m ożuaU południowy średni, wieczorem północno-wschodni ^ r  .   . „  r »r vłU f .v.t,=«.v8«

iv edyż względem pnaktu tej żo, I mocny, 16go zrana z wichrem; 14go marca pogoda f- wydanym, udał się 14 t. m . przoz k o m o ?  a skntkn powołania księcia M ctternirba, i dopóki ta- 
;ażniać wojaka rosyjski} do p rze -U  chmurami, 15go pochmurno, ty 1 ko wieczór pogoda; ran, gdz e pasport wizował, za zakupem zboża w L o f y niebędzie znanym, postępowanie F rsneyi
* * “ . . . * " . .  « • • I _______ i  MHMziii „ r? n : nt„V k««AKintn «n I  __* i  i r . _ - 1____________.Lr  _ _ . 1  J  C 1 A.L» »t«<l l i  i i i *  _ _ _a .. z  i A».] n 4a(t o n v  unKin

o*aamowo-WBcuouu.j em lofda Rn8gela 27 m w ca 1862Uzłości wypŁdkł. _
północno - wschodni I ^  _ j  , tA t r  . I W Paryżu oczekują pierwszego cboć ogólnegocźkij boby próba była nadarem ną. Ale choćby i k m  ku Fraucyi zalcdwo spodziewać się m uiiA  | l i " ”

tak  było, dajm y nawet na to, iżby jednsm u i dra il ty flisacy i ugod,

g li ma V ’ o a e i rm n ia is f a ^ s ie  'w ’a k o ^ granic"prnsk ieh^aajtra nu Irano 16go mni-ca o godzioitt 6 ej stal barometr u a |powi . t  Mmchowaki, zestal pod w sią Górkg nied .-1  bardzo bsdaie ca tro in o 'i oględne, ta k , aby aobio
f » l X  I S  ’ w z g itd T  d k  b » S ? 0 P & ^ r o a a S ^ g d y i  P ,« .y  k rok  ton t, l to  od 327”',07 , » «  3",5 R. nad zerom. G ie b a lto .a  a a trzy m aa , p rze . b .o d ę  w o j .k L o g lz  ona w danym  raate aaalnnid M M

■ - '  * • • *»   j «« I niioa nArvni^ Piiffuem  i68 il —  Jntfo we wtorek d&ta 17 go marca: ś. Gertrud/1 ijjogkiewgkich i doprowadzony do moskioięskifgonei m łidziaży której przedsięwzięcie w obec rz j-  z iżądaaia  chcą ac iyaió  zależnym. PoWt.em jest 
du rosyjskiego uchodzi na tar4 uis za zbrodnią, ale przct i, ża umowa wojskowa f jk tycz  ue weszła 
w obac opinii narodów, a nawet rządów ouropej y życie, i że toczą się jaszcza uU ady o zachowa 
sk ic h , za konieczny krok rozpacz :y, prawnie za iie 9 9 w szczególnych w ypsdkach.
newne karygodny, alo morulnio nictylko usprawie O w ypidka w K-jitrzynin p^za^ńska Ostd. Złg  
dliwiony nawet w naturzo swojej szlachatny. nzstępającą podaje wiadomość 1 
Oliwiony, a*. , a; I „Dziewiątego t. ro. przyprowadzono ta  jedenasta

zmienić front bez zbytecznego skompromitowania
panny. , . - j  . . i s:e. D la tego też odwleczone zostały obrady nad

dowódzcy oddziału przed Giebułtowem stojącego. \  • p5olgkieini w senacie. N astąpia one do-
Po^azal psspoit augielski, a gdy po zrewidowan a picro pod wpiywem raportów  wiedeńskich. Tym- 
żadnej broni ani nic podejrzanego nie znaleziono, d ą se m  sprawozdawca senator L arabit odczytał
aui przy nim ani przy tow arzyscejego podróży, major w izbie zdanie komisyi, zalecające przejście do
nieznanego nam nazw iska dodawszy p. F inkenstj- liorządku dziennego pod motywami 'oyrażającem i

. . 6 . . , . , .. . . 1 . . taufanie do rządu, iż sprawę polską weźmie w re ­
nowi straż, pow iedział, iż niema się ctego lęk. c; I . C om tiM io l n d  tak  się wyraża o tem przejś iu

P a r y  i 14 m iroa. L irab it odcty tal w saracio lecz dla bliższego w ytłam aczenia odstawiony b§- do porządku dziennego: „Rząd cesarski w każdej
sprawozdanie nad pctyoyami za Polską. Kończy dzie do ks. Szachowskoj dowodzącego ‘głównir okoliczności dał dowody dość żywego uczucia ho-
się ouo w tych słowach: „W  tern położeniu w obec w całej tej okolicy. Przez całą noc trzym any był nom  i misyi Francyi, 1 okazał d la  w szystkkii

* 1 . I . . .  8praw  słusznych sym patyę dość czyncą , aby me

Przegląd Polityczny,
D epesze telegraficzne.

NiedoWć na tem, N* około g ir s z t ł i  łój powro- , - -  , - -.- 0  . , , . t •
zami oowiązanćj i tak  eskortowaaćj zb ara się ua gran cy pochwyconych Polaków po ostatnie) 
jak  naturaln ie, grom ada ciekawych, litościwych > potyczce * M igkaUmi z a k le j 2go t. m ; ssk  irti 
spm oatyczaych widzó w. Cóż naturalniejszego nad U kładała się z około 20 l a d a  piechoty, 4  hu arów 
to? G Jsie i kiedy ladaość na takie widowisko U dwóeh żandarmów p .d dowództwem oficera. O 
mogłaby nie być ciekaw ą i wewnętrznie wzrusz > U n ia  z uwięzionych prowadzono powiązanych pu­
ną  lub oburzoną. Dopóki widzowie tacy, choćby i wrotam i, trzech zaś po jednem u * ręk&mi w tyłzwią-1 ?Mwa(i , 0 ny*h  układów, kom isya opierając się n a l p .  Fm keustone na bryczce, a  przy nim był D0T .ffać z aaufaniem n a j ę t o  s iłach ttu , ści
nieco natrę tn i, nie p s i n ą  się do ®*ynóif ̂ jakich |zanem i. K dka I  adziclonych sobie w y ja śn io n u J i i przekonana bę straży junkier postawiony p rz tz  m ajora, aby go . m ądr^ ci ze WZgjęda na to , co ‘ w spraw ie pol-

b  — —* 1- -- —  « » « « i  "*> Ttrn» j  będzie wszystko to , zasłaniał od dziczy moskiewskiej. Podczas noey L k j6j ncZyDi<z wypadnie."
politycznem d la sp ra  przyprowadzono kilka p iran ijaych  i aresztowanych Mamy przed Bobą całkowicie a rty k rł Morning

petycyi do mi- osób i około wozu postawiono. N azajutrz, to jest Posfa z 13go, o którym  doniósł był telegraf. Wa-
1 - - ża przedstaw ia politykę

Oto są procedury władz tutejszych względem Przy toj sposobności tłoczyło się wiela 
p rz y  aresztowanych bezbronnych powstańców ’ "  - s— * - L UA-  —
skich, które tak  nas jak  opinią powszechną 
rzyły, i które uspraw iedliw iają porównanie nssz 
Zam ykam y je  drągiem  podobnem przysło&!“"
„Exem pla trabant."

P r n i  y.
Korespondencya z Berlina z d. 6  m arca zamie­

szczona w Aug. Alg. Z tg . daje następująca wyj a 
śnienia pod względem konweucyi 

„W czorajszy S ta a tf Anzeiger 
mości Ind. belg. co do zaw iązania się prasko , ,

rzekac o sprawie, fetora w samym rozwoj a tai 
nika jawności. Niemniej da się nsprawiedliwić

liczba bezbronnych mieszkańców K ostrzyna, wie- L ie  kary na 20 1st. Gaz. d i Torino pisze: W Pa- aycb. Kilku z nich zA łu to  na śmierć, p. F rakenstops 
dzioua litością zbliżała się była do jeńców ." Hermo aresztow ano wiele osób w skutku odkryte-1 zwlekli z bryczki za głowę, a zadawszy ara 2 6 1

go spisku autonomistów i mazzinistów. Między a- ran bsgaetom , obdarli z suk iea , kosztowności i pic

jaciełsfeie jak ie  przesiano do Berlina znalazły tam, 
i&k mniema orgaa m iuisteiyalay, uvvigleduieuie, 
a kouw sacya może być uw ażaną za n icistaicjąfą. 
Co do Rosyi, gabinet angielski poprz stał na u-

pou.ocą przywrócenia autonomicznej
zdoła, to staje w sprzeczności z tem twierdzeniem — Zmarły w Krakowie w szpitaluś. Ducha w nocy I stawił dz isia j na sejmie wniosek, żądający, aby

• 1   * L r .! n ,o ! o  f ln r ^ 7 .Q lr r tW * ft A n a f r t i A  ( ł k ł i l  I _     m  n lrn  f ir n  r a  n ł p ł l ’ -  I • ,  < 11   1 * _      » n 1
C.1 sin tvezv wiadomości z Dola w alk i, owi.

Oprócz tego artykuła  nie m ass 
' 1! ’ '  “  an ia  się

pi zyszły
 » r 7p,p'* w r H ł n f r  BErJn /’ ł i A n t l i k ó i f  I n a r n s z e D la  spOKOJOOSCl p u o u u z u o )  u i a  i» » n .u  u u n u u u n ,  . u e p u t u n n u ; -  •>. n  » j   ------„  * v ~ . . -------------------------     , ---- r - - <  , a 0  u o i e u ;  * u  a u » i . , » ,  AugllS nie-
p»trywaaic1 s.ę ua rzec w coiug są  in uzien 1 ^  ^ Jędrzejowaki nznany za winnega tej bro. korpusnochotuików d h  tłum ieniarozbójnictwa. Rząd opatrzył, a na żądanie p. F inkoastonz dyktator ha oka;.yFłlb b y  się tak  niechętną.
fp?teZniam i?l nartvi starornskicj, tak iż watnić mo dni z § 65, tudzież przestępstwa złośliwego uszkodzę- pogtauowj| nżyć do tego cela mobilizowanej gwar L ał odwieść go do K rakow a, skąd włuśuie podał sksr- lany  artykuł tego sam ego dziennika poświę cony

taje za jeden  z kroków stanowczych, który zer­
wanie z Rosyą dopełnia. Zawsze jednak  M . Post 
aie w idzi nadziei zwyeięztwa powstańców, i w ie ­
rzy zawsze jeszcze złudzeniom, iż Rosya nada 
konsty tucję , niechby tylko stłnu-iła pow^t^nie, 
lim es  bardzo przychylnie lubo w ątpiąco w yraża 

o wstaniu. Sławi on edw rgę b c łn ty rsk ą  tej
 ł  CO z gol mi rękam i w ydała wojnę Rosyi.

...  j  __  wyznaje, żc Rosya nie jeot dość potężną, aby stłu-
sław LaUiński rodem z Lublina w skutek ran odnic-123go litig o , ża sk lofcdcr iwaui uinociw ati Si<?an- I e wjemy rezultatu pościgu, czy została rozbitą, powstanie, lecz z
słonych pod Skałą. Pogrzeb obu tych zmarłych od- L ę j C iiarleitowu. Drawie wszyscy m lcszkańoy czy też uszła do M iechowa, dokąd pierzchał#. 0 1 * o S e n a iw 'p o d a ły  były odezwę G aribaldtgo do
L izie się w d. 17 b. m. o godz. 4ej pa południu. I QQ?rlostowuu opuścili m isto z całem mieniem swo racbn oddziałów polskich nic jeszcze powiedzieć uh Langiewicza, w której mu tenże zapowieda pomoc

— W d. 13 b. m. odbyło się w Nowym Targu na- . gdyż w po triebie miasto byłoby puszczonem L iożem y, to tylko dodamy, że ściganie owej b a td y  L WOjfg o  ram ienia i 8 ojego wpływn. L a  France 
bożeóstzo żałobne za poległych w Królestwio Pohldem. m> moskiewskiej od Giebułtowa, leżącego na północ -y donosi, śs dyktator wymówił się od tej pomocy.
Zebrało się na ten smutny obrząd bardzo licznie o b y - 1 -  - . o  - . - I  aumni ee^hv iest list icnerała Honrvua Dem-

itelstwo miejscowe i okoliczne, tudzież lud. B u k a r e s z t  14 marca wiccrór. Prezes r-dy  L .gobód M  Miechowem, okazuje, iż tam  ju ż  znaj • napisayny ap aw o du odezwy Koszuts, do
—- Nr. 27 Gazety Narodowej został s k o n f i s k o w a n y  ministrów odczytał na dzisiejszem posiedzeniu Izb>' doWały się oddziały polskie. Co s ę tyczy ruchów U  p resse.
powodu uwag o dyktaturze Langiewicza. I nowe ozuajmionio księcm K uty . Rozbiera ono i m oskiew skich, jenera ł Szachowskoj, który nacie!-1 j ntro l7go  obchodzoną będzie w Prusieeh pół
— Jak donoszą dzienniki lwowskie, wypuszczono krytykuje czynności zgromadzenia a oraz jego  za- nje okolicy Miechowa dowodzi, połączył swój I wiekowa paosiątha pow stsn 'a przeciw Fiancuzoia

w sobotę W0 Lwowie oprócz kilku, wszystkich uwię-| tb o w aaie się, zarzuca mu nieuchw -łenie budżetu , 1 - - - - - - «  ■ • ,  m . i  L  .  m u  nrn«'«i im-
zionycb, posądz-.nych o zamiar wzięcia udziału w po I naWet podburzanie do nieposłuszeństwa przez 
wstaniu w Kongresówce. .  I w ydm ie uchwały zabraniającej pob-ru  podatków

tutejszym-T atejszy  jtdon  .
c issach  podał z Wied ia bardzo obszerną o tem
w i t d - m o ś ć ,  ja k  am basad r ro s jjsk i przoz jak iś  — , r . . .   . .
czas n ie z m o rd  owanie na br, R 0.cob<};ga o skute- będzie się w d. 17 b. m. o godz. 4 e j pa południu 
jjzniejsze środki przeciw mniemanemu sprzyjaniu
sprawie p dsk ie j nacierał. Dokumeuta rosyjskie 
obwiniały n a w a  gabinet wiedeński o tajema-, 
anrtyjaeio powMauin polskicma. O-y ks. G ircza 
ków usiłował L k że  skłonić Austryę do wzięć a 
udziaiu w ugodzie wojskowej zawartej z rru sam i, 
nic chcemy w to wchodzić w kołach dyplomaty^ 
ciuycb jest jednak  wiadomem, że ksiśjti zaniechał 
tego planu, (a zatem wprzód starał się P r£0 
prowadzić), dowiedziawszy A j  od br. Thuua o 
/am ian  cb gabii etu w ioli ń kiego. Hr. Recbberg 
w nic podobnego się niezapos/.czał. W edług tego 
więc oceniać należy wartość tw ierdzenia: l'rusy  
tak  natarczywie n tlegały  t a  zawarcie koa^encyi, 
żc gebinetowi rosyjskiem u nic uiepozestawało jsk  
?godzić się na propozycję. Podniosłem ten sam 
przez się. co się tyczy raw arcia kotiwency?, f bo 
ję tny  punkt, gdyż je s t oa objaśnieniem pod wrglę

W sobotę zaś wypuszczono z więzienia p. Ka^ a L ; ocbc lo n y c h  W k o ń cu  pismo to  ośw iadcza, iż Stupmckiego, b yłego  redaktora odpowiedzialnego Ga- nivuo  ̂ y o u , ky f
zety Narodowej, która w skutku jego uwięzienia prze-1 zwyczajae Eebrinie zgrom adzenia n a r o d o w e g  i z - 
stała była w ychodzić. Teraz od d. 1 0  b. m. odpowie uiku ętem zostanie. T ak  więc Izby i rząd nie ms.- 
dzittlnjm redaktorem Gazety Narodowej, która Btóso- budżetu, 
wrie do przepisów nowej ustawy drukowej wychodzić! 
z:ów zaeręta , jest p. Ludwik Powidaj.

te w okolicy Miechowa aow cazi, poiączyi saoj i wiekowa parm ąifa  pow»i«u» przeć w rm uvuzuiu 
ddział przyprowadzony * C ięstorhow y do Wol w r. 1813, co nic przeszkadza, t e  r^ąd pruski po- 

—  ■ • « —  b Sd ,c T  » wr ;
caiouym kilku rotami saioU nssiego pułku z K ie lc  tQ tfc4 % p cjakami pod berłem króla Wilhelma 
przy pro wadzocemi. Oddział w Olkuszu wzmocniony z stającym i obchodzi Rię m;iło co inaczej, jak gdy- 
także został czteroma rotam i z Częstochowy i Piotr by w ojsko praskie składało się z btszkirów  i ka l­
kowa przyprowadzonetai i w y ru sz jł dwoma ko- m u’- ó w . ______
lumnomi przez Skulę i p .ezz Szyce kuMi Li bj WP.  .— - - ■

D w M o Z .  . ' 4 .U .Y *  |.l'l W .IU  - m e n i U . h b  w ,k  c  1« k (« r  o ,lP0 W7e d « ,r fn y .



4 CZAS z Wtorku 17 Marca 1863.

fo rs  papierów pabliczuych i pieniędzy,

K r a k ó w  16 Marca.
Banknoty polskie za 100 xlr. n. alp. 
Ruble sr. nowe na m. pole, agio ,  
Talary pruskie, aa 150 zlr. now. tal.
Srebro n o w e .................................. złr.
Półimperyały rosyjskie . . . .  „
Napoleondory 20-fr......................... „
Dukaty holenderskie walni- . . „

„ a u s try a c k io .................. ......
Listy zast. gal. s kup. na m kon. ,

„ ,  ,  „ na wal. a. .
Obligacye indemn. z kuponami „ 
Pożyczka nar. a r. 1854 bez kap. * 
Akcye kolei gal. bez kup. i bez 

dywidendy z wpłatą p* Iną . „
Listy zastawne polskie z kup. . złp

żądają 
363 

107 
98 

114.j 
9 45 
9 35 
5 58 
5 69 

79 — 
b8 —

SiOj -

315
109j

Sb 7 
1? 5 j 
17 

113 j
30
10
48
50

313
991

W i e d e ń  16 M arca. (t»!egr.) złr.
V

eejjt ,
5 */, Metaliki........................... . . w 74 40
5%  Pożyczka narodowa. . . . • 80 70
Akcye banku narodowego wi®d. . 797 —

n banku kredytowego. 213 10
Srebro. ..................................... . 114 50
Londyn, to fact, sztwl. 115 —
Dakar pojedynczy................. 5 48

W le t lo ń  14 Marca.
Pożyczka skarbowa

5*/o Metaliki na wal. auitr. . . • 69 U C9 —
5%  Pożyczka narodowa . . . . 81 35 81 2 i
5% Metaliki na mon. konw . . 74 8f> 74 70
5 9/0 Oblig. indem, niższój A u stry l. 88 2 8? 75
5 7, ,  węgierskie . . • 75 - 74 50
f>#/n n n chorw. 8»ow. ban. 73 75 73 25
s \  ,  „ galicyjskie • • • 73 - 72 75
5*/, > „ bukowińskie . . 72 25 71 50
5°/0 , siedmiogrodzkie. 72 5( 72
5°/, Pożyczka nowa wenecka. . . 94 51 93 50

Listy zastawne:
5% Banko naród. 6 letnie. . . • 104 75 104 5 '

. . .  10 letnie. . . • 100 9 100 60
B . 1 *  miesięczne. . lOO - j 99 7 .

losow.w wal. Aflstr. 86 - S5 75
4%  Tcw. kred galicyjskie. . . . 76 - 77 50

Pożyczki loteryjne:
Losy poż. skarb, z r. 18S9 ;a2o. . 154 - 153 -

• - ,  z r. 1854 aa 4% 93 — 92 50
* r. 1860 całe. . 93 45 93 35

Bilety rautowe Como. . . . . . . 17 25 17 —
Losy zakładu kredytowego.

,  tiyest8kie na 4 1/ , 0/. .
T/ żeglugi par. na Dunaju

. . . 135 7f 155 60 \

. . .
123 -
ino -

122 -  
i.9 5 '

„ Księcia Esterhazego na 40 *lr. S8 - 97 -
.  Księcia Salm „ 37 73 37 50
„ Księcia lMffy „ *0 » 39 25 59 —
„ Księcia Clary „ «  » 37 2,1 36 75
„ Hr. St. Geuoh „ 40 , 37 - 36 75
,  Miasta Bady , 40 , 36 75 36 50
,  Ks. WinuischgrŁtz „ 20 „ 22 — 21 75
,  Hr. W aldstein „ *o „ 34 — 23 75
,  Hr. Keglewicza . 10 „ 17 - 16 75 '

Akcye bankouie i przemysłowe:
Akcye banku naród, austr. . • =T3 - 8 2 -  j

,  zakładu krodytowego . • . 213 90 213 70
.  żeglugi parowó] na Dunaju 
_ kolei północnćj Ces. Ford. .

133 - |4 31 —
1886 i 1884

,  .  nądowój . . . • • 235 50 235 —
,  .  zachodniój Cos. Elzh. 53 — 152 50
„ ,  Pardubickićj. . • • ’31 50,131 25
.  r  Nadctsańskiój. • • 147 _ 147 —
.  ,  Połndniowój. . 473 — 271 -
,  .  Gal icyj skrój . • . 315 — 214 50
Kursa zagrań. (3 miesięczne)

Amsterdam 100 zł. h e l-  . m 3 * _ _
Angsbarg 100 zł. n t i .  . . © i

*  4 97 -- 86 90
Berlin 100 talar..................... § 4 _ _
Frankfurt n. M. 100 zł. nadr. •jj, 3 97 V 87 —
Genua 100 lirów pie®. . . 1  6

[9  3
_ __

Hamburg 100 marków . . 86 25 86 15 l
Lipsk 100 tal........................... w Aa  * — —
Liworuo 100 lirów . . . . °  6 o  ° — —
Londyn 10 fantów . . . . I l i  90 114 90
Paryż 100 franków. . . . Q l i 45 50 45 45

W a l u t y :
Cesarskie korony....................... 15 80 15 75

,  pół korony . . . . . . — —
.  dukaty na wagę . • 5 43 5 4S
.  ,  obrączkowe . . 5 481 6 46

Złoto al marco ..................... _ _
Napoleondory.............................. 9 19 9 17
Suw ereny..................................... - I —
Fryderyki..................................... 9 69 o es
L n id o r y .................................... 9 4.. 9 35
Suwereny angielskie . . . . . . 11 58 II 54
Imperyały rosyjskie . . . . 9 47 9 42
Srebro ..................  ................... 115 —1114 50 ki

,  kupony ............................ . . 115 — l 114 50 *
Talary zw iązkow e.................. • • 1 72J 1 71j su
Pruskie bilety kawowe . . . • • 1 72 1 1 71] oh

LW ÓW  13 Marca. ---------or
k j

Dukat ho len leraM ................... . . 5 47 6 41]
.  .lattryacki....................... . . 5 48 5 41 „V

Fciimperyał r>«yj*ki................ . . 9 44 9 2 9 ] ,.r
Rab .A r o r y j s k i ....................... . . 1 811 1 79 w.
Talar pruski . . . . . . . 1 73 1 71 p,
Listy zast. gaL bez kup. w. aosor . 77 80 17 20

< • » » . .  w mon iu . 31 80 ł1 15 t cObligi infemn. buz kuponu 73 63 3  3 t0
Pożyczka narodowa bez kupom . • 32 2* i ł  25 ? !
Akcye gaL colui żel. Karol. Ludw. 817 13 5115 74 n (

W a r a a a w a  14 Marca. SI

Półimperyały............................... rubli __ _  SC
Obligi skarbowe . . . . . . » 19 68 — cz

k u p o n . . . . — 8 2 ] sti
Listy zastawne III okresu . . rubli 5 — 4 97 * p

kapon . . . • . — -  13?
Akcye kolo! żol. warszawsko-wied. . rs — 77 50

„ „ n  warszaw.-bydgosk. !9 75 8 9 25 U<

W roclaw 14 Marca
Banknoty austr. w mon. aowćj. . 8 3 ) , --  j
Polskie bilety bankowe . . . 9 0 | ~  i

„ Listy zastawne. . . . — 8&i j ^
Poznańskie Listy zastawne 4°/ • • — — *

» »'/. — —
Obligi kolei krak .-trlbzkifi. . • • —

Paryż 14 M „ rca
69

___
KU

Renta 3 % ................................ • • 85 rze
~ - — =*----- - tyl

Londyn 14 Marca. do
K o n s o le ..................................... 92? *Jc<

Przyjechali od 14 do 15 Marca rb.
HOTEL SASKI. Juliusz hr. Tarnowski. Józef 

hr. Drohojewski, B tonisfaw  Brzozowski, 8 t .h r .  Z a­
moyski, Seweryn Augustynowicz, W iktorya M ar- 
chwińska, Stanisław  Kulikowski, Jan  W isikowski, 
Hipolit Toruaszkiewioz, S tan isław  i Bronisław Ho- 
molaoze, B Dąbrowski, Z. Kaczkowski, K. hr. S k o ­
rupkowa, L. Kochanowska.

II0TK.L DREZDEŃSKI. Robert Reiohecheim kup. 
z W iednia. R chów Cans w. d., Zonch Barton w ł. 
dóbr i  Paryża. Stanisław  C zam oiyński włeś. dóbr 
z Horodyszoza. Gartner kup. z C rtfeld  nad Renem

WyjeSltati: Chodscki W ilhelm agronom do Ko­
źla. Domhcr Aleksander, Szeliski Kazimierz włos 
dóbr do Wiednia. EliaBiewicz Franciszek fudewni 
esy do Tarnowa. Dorożyński C esław  student do 
Prus.

HOTEL POLLERA. Adam hr. Tarnowski w ła i  
dóbr, Leopold Czaplioki w ł. dóbr z Królestwa. Dr.

skiego. Wojoiech Bonkowski w ł dóbr z Tarno­
wa Ludwik Croisse w ł. dóbr z Żółkiewskiego. F.

f (2 185-2 )

We W torek dnia 17 Marca r. b.
odbędzie się

ż a ł o b n e  N a b o ż e ń s t w o
o godzinie lOej rano 

W KOŚCIELE 0 0 . KAPUCYNÓW
jako w rocznicę zgonu up.

JÓZEFY z ZWOLIŃSKICH
TOMASZEWSKIEJ,

w którem łaskawi Znajomi udziai wziąść 
raczą.

W KSIĘGARNI
Franciszka Grzybowskiego

w  K R A K O W IE ,

broszura ludow a:

Z
napisana pr*er*

Ludwikę Leiniowską.
Cena egzemplarza z portretem IG centów.

dziełko pod ty tu łem : ,

1AZ NARODOWEGO KOŚCIOŁA,
skreśli!

Ksiądz Delióre, 
podług wyznania prawosławnego popa ro­

syjskiego. (3156-1 2
Cena egzenipl. 6 0  ce n t

W  tejże księgarn i są do nabycia:

MAPY POLSKI
w e w sze lk ich  rozm iarach .

zęb ó w

Cos król. uprzyw il.

WODA DO UST
na ból zębów

J  J J .  P o h l m a n n u ,

>ra podług- przepisów użyta, uieprzyjem ny odór 
ust wydala. dziąsła  orzeźwia i w iniaoaia, sjby  
pełnio c zy śc i, i eh próchnieniu zapobiega, od 
wfaida się zębów chroni, ból tabów  uśmierza, i 
iz jsk o  najlepszy Środek prssaiw  wszelkim s łs  
leiom sębów i ust ukazuje się.

Dobroosynny i sbawi.mny skutek tej wody 
'*!«i* ksistd, wiek i każdij płoó od bólu zębów, 
eei co zapobiega się zapełnia konleezsości wyry- 
,nia zębów, lub korzeni od zębów, wyjąwszy 
ty ją trzen ia  a ię i  flsiałow yoń sapuohnięoiaoł. 
W o d a  tn  p rze z  n& jpierw sze znakom i* 

IekitrsJofi W ie d n ia , ja k  rów nież i an 
new-, no dc Bwej osobliw ej skutecz- 
u m a n : i  sw iadootw am i stw ie rdzona, 

:i się n i e ty  i s  o w  ca łem  c. k. austry-

fanieirt i cfclubnem uznan iem  
I l iM z te c z k a  p o  1 z l r .  w . »

Z przyczyny wyjazdu za granicę są 
< lo  w y n a ) e c i a :

TRZY POKOJE
z piwnicą i komórką na drzewo na ulicy 
Szewskiej w domu piekarza Heuisza na lym 
piętrze od frontu z meblami najwygodniej u - 
rządzonemi na lat 3. 0  i  Otej rano codzień 
można widzieć i o wszystkiem się rozmówić 
w tem mieszkaniu, od Igo Kwietnia. C zy n sz  

z góry. (2186- 1 -2j

Pociągi osobowe na kolejach Żelazn. 

O d c h o d z ą :
i  Krakowa do Wiednia 7. ran o ; s. SO po po 

łudnlu— do Warszawy 8 rano; S. 80 
do południa —  do Wrocławia 8 ra n o ~  
do Ostrawy (przoa Bogom: u (Odorberg) 
do Prus) 8 rano. “  do Lwowa  10. SO 
rau o ; 8. so wieczór — do Przemyśla 
6. 15 rano ~  do Wieliczki 11. rano, 

z Wiednia do Krakowa 7. 15 ra n o ; 8. 30 wieczór. 
* Ostrawy do Krakowa 11. iaao. 
i  Granicy do Szczakoioy 6. SO rano; 11. 17 prsad 

południem; 2 15 popołudniu, 
ze Szczakowy do Granicy 11. 16 pr-sod p.Jadniam;

J. 26 po południa; 7. 56 wieczór, 
a-* Lwowa do Krakowa 5.1 0  rano; s. so wieczór, 
z Przemyśla do Krakowa 9. rar>o

P r z y c h o d z ą :
do Krokowa z Wiednia 9 .45  rano; 7 .45  wie- 

aror — i Wrocławia i Warszawy 9. 
45 rano; 5. 27 wieczór — I Ostrawy 
(przer Bogumin (Odcrberg) do Prus 5. 
27 wieczór rz sa I/wowa 2. 54 po po­
łudniu; 6. 15 rano ; z  z Przemyśla 7. 
S3 wieczór — z Wieliczki 6. *0 wieczór., 

d )  Przemyśla i  Krakowa 4. 43 po południu; 
do Lwowa z Krakowa 8. 82 rano; 8. 49 wiara Sr.

skóry na ciele.
Za c. k. wyłącznym przywilejem

Mleko piękności
« n ieszkod liw ego , do udzielenia skó-

:A, a szczególniej łu s z c z e n ia  się  skó. y  
vj-“ . ptoicj na głowie, kióre tak często powoduje 
wypadanie włosów i stanowi główną przyczynę osi­
wienia i ołysienia.

Cena 1 złr. 23 centów w. a.

Proszek Damski w okamgnieniu
białodci, gładkr ści. delikatności i gibkości; i usuwa 
lepićj jak  wszelkie inne kosmetyczne środki tak 
przykre pieczeniJ twarzy po goleniu.

Cena 6o centów.

* s r  l  t r z y m a ^ ^ d r o w j  t h

Uzdrnwi(>nie lł#bych włosów.
Pomada BVegetate Balsamięue* i Woda do 

w łosów  wraz z instrukcyą użyci: 50 centów, z 1 t i ­
ry  ch jeden lnb dwa flakoniki wystarczają do wstr. y- 
mania najmocniejszego wypadania włoeów i do za­
pobieżenia dalszemu wypadania.

&dT" 0  tych wszystkich preparatach vy  
powiedziało w iele  le k a rsk ic h  znakomito(c 
swe zadowolenie.

G łó w n y  S k ł a d  u t r z y m u ją :  
w Krakowie p. J . Jahn  kup. i p. Mieczyń; kt 
aptek. — we Lwowie p. Mikolasch  apt. — w 
W arszawie p. Sokołowski. —  w Wiedniu 
pod Nr. 1 ,152 na Kohlmarkt, — w Słomni 
kach p. Maszadro  apt. (1801-13-)

Majątek ziemski,
bardzo blisko Krakowa w Galicyi przy gościńcu 
położony, z budynkami murowanemi w naj­
lepszym stanie, w dobrej ziemi i z obfitemi łą ­
kami, bez hypotecznycli ciężarów, —  w  C e ­
n i e  0 0 , 0 0 0  z ł r .  w  a .  jest zaraz d o  
s p r z e d a n i a .  Rzeczywiści kupcy raczą 
się zgłosić listownie;—  pośle restante Kra­
k ó w—  A. B. C. (3187-1-3)

SZAFARKA
do pruwadzenia większego kobiecego 
gospodarstwa na wsi uzdolniona, do- 
bremi świadectwami opatrzona, znaj­

dzie umieszczenie

od l g0 Kwietnia rb.
Zgłosić się pod adresem: M  D- 

w Jodłowej, poczta Brzostek.
Tamże jest do sprzedania kilkana­

ście sztuk dziesięcio-tygodniowych

P R O S
węgierskich

(VI o n g  o 1 i c).
Sztuka po

5  z t i %  w .  a *

Zamówienia przyjmuje:

Z a rzą d  Ekonomiczny
w  Jodłow ćj,

poczta: B r z o s te k .
(2180 2 -3 )

g o u i u o w j t u

I ĄT

D R Z E W O  O P A Ł O W E
d ę b o w e ,

sprzedaje sie0
pod L 413 przy ulicy Fóżannej.

Saga leśna kosztuje 7 złr. 50 cnł. w. a.
które stróż na miejscu odbiera i drzewo

wydaje. tł9i515 0

FORTEPIAN
św ieżo z c e l n i  e j s z e j  fabryki 

i c d n i a sprow adzouy, bądź 
L J ^ te t ^ ^ p a l i s a n d r o w y ,  bądź orzechow y, 

dla b raku  m iejsca, za cenę fabryczną jest 
do sprzedania. (2182 1 3 )

Rozsady Chmieln czeskiego
n a j le p s z e g o  g a tu n k u ,  

są do zam ów ienia po 75 cen tów  za 100 
sz tuk  w K rakow ie, n a  M ałym R ynku w  do­
m u pod L. 428  na drugiem  p iętrze.

Poszukują się do nabycia za gotowe 
pieniądze

DOBRA większe
w Galicyi. (2i7i-3) 

Bliższa wiadomość pod adresem : 
M . P. w  K rakow ie  poste restante.

E K O N O M siło w ekn posiada­
jący  wiadomości •/, ka­

żdej gałęzi gospodarstwa wiejii,ie(.o  , raz iasowego 
znający plod:)7.mian i wet*nmyą )in,ktyczną, izuka 
swym zdolnościom odpowiedniego umiełzczenic, niożo 
przy j.ć  obowiązek zaraz za zadatkiem. — A dres: 
J .  JF1. o :ta ta ia  poczto Wielic ka. (2184 1-3)

N ajp ierw si lekarze  w P a r y ż u  polecają P a  
pier W linsi lako najskuteczniejszy  órodek który  
radykaln ie  leczy katary , zapaleniu p iera :, ból 
ga rd ła , boleści krzyża, reum atyzm y etc. J e ­
dnorazowe a najw ięcój dwurazow e użycia wy­
starcza najczężciój do zupełnego w yleczenia, a 
w yjąw szy  m ałe  św ierzbienie, nie z o s 'aw ii po 
sobie żadnego innego wr.iźenia.

Jedno  pud łfeo papieru  W lin si kosztu je  1 
Z łr. w. a. —  Z opskow aciem  do przosylk i 1 zlr^ 
2 0 centów  w. a.

Z najduje się w aptece pana M olędzińskiego 
pod B arankiem  w K rakow ie. (1879 9-)

P R O M E S Y  
na LOSY KREDYTOWE

do ciągnienia 1?0 K w ietn ia  1883, z głównemi wygranemi
złr. 250.000 — 40,000 — 20,000 itd., po cenie 

* f r .  3  r e n t .  5 0  — i 50 cent. na steopel,
opatrzone podpisem Domu handlowego hurtownego

J a n a  €. % ot hen w Wiedniu,
są jeszcze do nabycia (2154-3-13)

U Józefa Bartla w  lirakowie.

Z astrzeżone opieką p rzyw ilejów  D w orów  cesarsk ich , k ró lew sk ich  i k s iążęcych !  
Zbadane, poświadczone i polecone od wielu słynnych znakomitości lekarskich!

D«KTOM LEOPOLDA BERINGUIERA
a r o m a t y c z n o  -  l e k a r s k i

(Quintessenz d’Eau de Cologne).
W Spirytusie lira Beringulera zmięszany jest najdelikatniejszy ulotny spirytus eterowy z najdoborniejszemi i najkosztowniej- 

szemi ingredyeneyami pachnących, orzeźwiających i wzmacniających części świata roślinnego w takim stosunku, że od najdelika­
tniejszych osób obojej pici i od nąjzawołańszyeh znawców z pewnością przed wszelkiemi podobnemi artykułami otrzyma pierwszeń­
stwo —  metylko jako szczególna woda pachnąca, siły żywotne wzbudzająca i wzmacniająca, lecz oraz jako wyborny środek lckar 
sko-zaradesy, który podług wielu znajdujących się zaświadczeń szczególnie lecząco działa na system nerwowy; tak przez nacieranie 
jakotóż przez okłady, najlepiąj wełniane tym płynem zwilżone. Przez te swe szacowne własności i sw ą wielostronną użyteczność

w  d o m u  pożyteczny, w  p o d r ó ż y  pomocny, a  d la  to a le t y  przyjemny, 
s fuży Spirytus koronny Dra Bćrlnguiera do ożywienia zmysłów, do wzmocnienia nerwów, i jest bardzo pomocnym w mdłościach; 
w wypadkach osłabienia kurczowego, niestrawności żołądka itp. Także okazuje swoją szczególną skuteczność w bólu głowy nacie |  
raniem bolącej części, w bólach zębów i  uszy , a to wkładając do usz bawełnę kilku kroplami zwilżoną i wciągając mocno zapach S 
nosem przy kilkakrotnem pow tarzaniu; nakonieo w wypadkach kalaralnycli i w cierpieniach reumatycznych , zażywaniem, nacie- 
raniem i okładaniem zwilżonych tym płynern chustek; we wszystkich tych wypadkach okazuje się Spirytus koronny Dra Beringulera D 
jako najbardziej skuteczny środek domowy do orzeźwienia nerwów, uśmierzenia kurczów i wzmocnienia.—  Szczególną przyjemność |  
sprawia używanie Spirytusu  koronnego przy codziennem myciu, jeżeli się go nieco do wody przymiesza, nietylko wzmacnia ner 
icy w głowie i  w oczach, lecz nadaje oraz skórze elastyczną m iękkość  i młodocianą świeżość.

C. k. wyłącznie uprzywil. aromatyrmo-lekarski Spirytus koronny Dra Beringulera, sprzedaje się wyłą- 
" t-  -N cziiie w' oryginalnych flaszkach po 1 złr. 25 centów w. a.; a w oryginalnych paczkach po 6 flaszek po,-:

7 złr. 50 centów wal. austr.; na szkle każdej flaszki znajdują się wypukło wyciśnięte obok znajdujące się :' 
stępie, a wszystkie etykiety są  podług patentu cesarskiego z dnia 7go Grudnia 1858 r. względem zastrze * 
żenią marki urzędowo zarejestrowane.

'D o  pielęgnow ania w łosów -
DrB B ć r in g u ie r it

OLEJEK Z KORZENI ZIOŁOWYCH.
Wolny od wszelkich szkodliwych mieszanin, złożony z naj­

odpowiedniejszych ingredyencyj roślinnych i olejkowatych substan- 
cyj, obficie nasycony węglorodem, którego nadzwyczajny wpływ 
nowsze badania niewątpliwie udowodniły, okazuje się Olejek z ko­
rzeni ziołowych Dr. Beringulera zawsze i wszędzie jako wyborny 
środek do utrzymania, wzmocnienia i  upiększenia włosów na 
głowie i  brodzie, tak że kto tylko raz tego płynu użyje, z praw- 
dziwem upodobaniem do jego używania się przyzwyczai.

Olejek 1 korieui ziołowych Dr. Beringulera zapobiega two­
rzeniu się tak przykrych parpli i liszajów, udziela włosom ż y ­
wego połysku, przyjem nej gładkości i  gibkości, a nawet oka- 
z.-I się w wypadkach wypadania włosów, to jest wczesnego 
ołysienia z nadspodziewaną  skutecznością; inoze zatem Olejek 
z korzeni ziołowych Dr. Beringulera śmiało stanąć na równi znaj -  
lepszemi pudobneui artykułami z zagranicy, przewyższa nawet ta ­
kowe taniością ceny.

Każda oryginalna flaszka c. k. wył. uprzywil. 
kOlejku do włosów z korzeni ziołowych Dr. Bcringuiera, 
(opieczętowana jest czarnym  lakiem pieczęcią 0bok 
'znajdującą się i kosztuje niezmiennie we wszelkich 
Składach 1 złr. wal. austr.

—  90

75

'W ażn y  w ynalazek  Pigm entu do w łosów ,'
D r“ B e r in g u le r a

r o ś l i n n y

ŚRODEK DO FARBOWANIA W ŁOSÓW .
Nowo wynaleziony, przez powołane znakomitości lekarskie 

zbadany i od wszystkich konsumentów jako zupełnie  odpowiedni 
i całkiem nieszkodliwy  uznany środek do farbowania włosów na 
głowie, brodzie i powiekach we wszelkich dowolnych odcieniach, nie 
walający skóry i niedający żadnego odoru. Używanie jest nie­
zmiernie łatw e, kolor tym Pigmentem nadany jest całkiem  na ­
turalny, a nieudanie się pofarbowania całkiem niemożliwe, jeżeli 
się ściśle trzyma załączonej instrukcyi użycia.

P o  uskutecznionem zafarbowaniu, które staje się zupełnie 
trwałe i silne, i tylko co do na nowo dorastających włosów od­
nawiać się ma, można używać w zwykły sposób wszelkićj do­
brej pomady i każdego czystego oląjku do włosów. Roślinny śro­
dek Dra Bcringuiera do farbowania włosów, zawarty jest w dwóch 
flakonikach Nr. I. i Nr. II oznaczonych, i sprzedąje się wszędzie 
po stałych cenach 5 złr. w. a. dodaje się do tego in- a  
strukeya u ż y c i a ,  jak  równie i do uskutecznienia fa r-sy  
bowania potrzebne 2  szczoteczki i 2  miseczki, a !f 
wszystkie pudełeczka opatrzone są dwoma s t ę p l a m i '  

się-

Nasiona pastewne
o r a z  i i n n e  g o s p o d a r s k i e  n a s i o n a  

w ł a s n e j  p r o d u k c y i  z r o k u  1862 do
sprzedania

w  (Loszniowie.
-------------  złr. cent.

Tym oteusz  (kilkanaście ko.cy) korzec
p o ................................................................30 —

Konkolnica  kleteoka (kilkanaście korcy)
korzec p o ............................................... 2 0 —

E sparse tta  (dwadzieścia kilka korcy)
korzec po ............................................... 10 —

Reisgras  włoski i angielski mieszany,
(kilka korcy) korzec po . . . .  18 —

Ceratochloae A ustralis ( kilkanaście
kwart) kwarta p o .....................................—  50

Sporek  większy (Spergula maxima, kil­
kanaście garncy) garniec po . . . 1 —

Taenum  graecum (kilkanaście garncy)
garniec p o ..........................................  1 —

B u ra k i  pastewne, różowe, długie brun-
szwickie, garniec p o ..........................

B u ra k i  pastewne, żółte brunszwickie,
. garniec p o ............................................... —

B u ra k i  pastewne, białe Holenderskie,
garniec p o .....................................  . —

B u ra k i  i żarna ćwikłowe, kwarta po —
B u ra k i  pas t wne czerwone, garniec po —
B uraków  pastewnych kilka gatunków

mieszane, garniec p o ..........................
P asternak  pastewny olbrzymi, garniec

P“ .......................................................
M archew  pastewna duża czerwona, gar-

nieo p o ................................................ 1
M archew  pastewna biała, duża, angiel­

ska, g arri c p o .....................................  I
M archew  f  ancuska z Vogozów czer­

wona, kwarta p o .....................................—
O ykoryja  btunszwicka, poreya nasienia —  
Szocowica  czarna, angielska, kwarta po —  
Szocowica  żółte, płaska, szkocka, gar­

niec p o ..................................................... 1
Konopie  chińskie, ollrzym ie, garniec po 1 
L en  amerykański, biało kwitnący (za 

naj ops y w Prusiech uznany)kw it. po — 
Fasola  szparagowa, kwaterka po . —
Groch  szparagewy, czerwono kwitnący

kwarta p o .....................................
Groch kartowy tak wczesny, że dwa 

zbiory daje nasienia w roku, kwarta po —  
Groch królewski cukrowy, kwarta po —  
Groch  cytrynowy z żółtemi jak  wosk, 

duiem i strączkami, kwarta po . . —
H arbuzy  Cetnarowe, pólkwaterek po —  
D ynie  pastewne bardzo duże, pólkwa-

te: ek p o .................................................... —
Rutubago  (brukiew szwedzka żółta,)

kwarta p o ...............................................  1
M ak  siwy olbrzym’, kwaterka po . . —
M ak  biały olbrzymi, kwate ka po . . —
G orczyca  biała, angielska, garniec po —  
Owies biały angielski H opton (z cienką

łuską, ważne z:arno) korzec po . . 6 —
B iv er  (gatunek letniego rzepaku naj­

czyściejsze ziarno do nasienia) k o ­
rzec p o ..........................................................15 —

Ł u b in  niebiesko kwituący, garniec po —  50
H obik  maty koński, najozyśoiejssy do

nasienia, korzec p o ..........................  6 —
Kartofle  brazylijskie z  kilku rozmno­

żone, korzec p o ..................................... 2 —
K artofle  z nasienia wyp owadzone, ko­

rzec po .....................    3 —
W orek korcowy kosztuje . . . .  ■— 75

„ mniejszy stósownie mniej,
Opakowanie mniejszych ilości po 3 cent. w. 

a. od garnca rachować się będzie.
Ignacy Zabielslei

(2H 7-3  4) w  Ł o szn io w ie ,
p o cz ta  M iku lińce .

75
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Realność na Zwierzyńcu
pod N r. 49  obok staw u  jest z w olnej ręki 
do sprzedania. —  Bliższa w iadom ość na 

miejscu. (2 1 2 4 -3 )

Dla PP. Właścicieli lasów!

D yrekcya dóbr P aństw a  Izdebnickiego
urn do sprzedania 10 cetnarów zeszłorocznego

Nasienia świerkowego,
p o  2 0  z ł r .  c e t n a r .

Można takowe nabyć i w mniejszych ilościach.
Zamówienia pod adresem: „Dyrekcya dóbr 

w Izdebniku  w cyrkule Wadowickim,1* przyj­
mują się za pośrednictwem frankowanych li­
stów. (2171-2-3)

a la Smolka 
16 złr. wal. anstr.

cały  u b ió r ; w y ro b io n y  um yśln ie  p o d ług  
m ody  naro d o w ej, czarny  z  d e lik a tn em i 
b iałem i brzeżkam i, o d p o w ied n i szczegó l­
n ie  n a  ca łe  ub io ry , bard zo  trw a ły ,  tan i 

e le g a n c k i; spodziew am  się  p rze to  li­
cznych  zam ów ień . (2147- 3 -6) 

N a  ca ły  u b ió r po trzeba 4 %  ło k c i 
w ie d e ń sk ic h ; c e n a  ło k c ia  szerokości 7/4 

złr. 6 0  cen t., m ożna o trzy m ać  ta k ż e  
za p rzesłan iem  n ależy to sc i pocztą.

L eopold  Iu ch x  tv W iedn iu , 
znany ja k o  n a jtań szy  H a n d e l  S u k n a ,  

„ Fleischmar/ct N r. 1 0 .u

obok znajdnjąccmi

’Wszystkie uprzywilejowane preparata D ra Bćringuiera utrzymują po cenach stałych orygioalnych
i jedynie:wyłącznie

w Krakowie p. J ó z e f  B a r ii , j&kotćż w B IA Ł E J pp. Józef Berger i Karol D e m b s k i ,— w BRO DACH
 ______  _ ^  pani Ewa Kornfeld, — w BRZEŻANACH pan B. Fadenchecht, —

w BUCZACZU p. M. Lipschtltai,— w CZERNIOW CACH pp. Ignacy Schnirch i Józef R óżańsid,— w CZORTKOW IE p. Mojżes FrAfikel, — w DRO- 
HOBYCZY p. J . Rosenheim, — w GORLICACH p. W alery Rogawski apt., — w GRODKU p. Tomaszewski aptek., — w GRYBOW IE Alojzy 
Muszyński, — w JA R O SŁ A W IU  p. Rohm apt,, — w JA ŚL E  p. Ignacy Lukasiewicz apt., — w KOŁOMYI p. Schaie Hermann, — w KENTACH 
p. G. Streya;— w KOPECZYNCACH p. X . Wierzchowski ap t.— we L W O W IE  pp. J . F . Kleina wdowa &  Gebhardt, p. Bonifacy Stiller, — p. Zygmunt 
Hucker apt., p. Fyrd. Sehnbuth, p. A . Berliner apt. (przedtem Laneri), i p. 1’iotr Mikolasch, — w LISK U  p. Robert Barański apt., — w M ONASTERZY- 
SKACH p. J .  Lipschtitz, — w M YŚLENICACH p. Franciszek Stanisz. — w NOW YM -SĄCZU p. Trager & Gutmann, — w NOW YM-TARGU p. 
Karol Laur, -  w PRZEM YŚLU p. Edward Machalski, — w PRZEMYŚLANACH p. St. Miedlicki, — w PRZEW ORSKU p. F eliiiS św italski ap t.— 
w RADOW CACH p. Karol Teichmann, — w RZESZO W IE p. Ignacy Srhniter i Spółka,— w SADOGORZE p. Aleksander Grabowitz a p t.,— w SA ­
NOKU p. Jan  Jaklicz, — w SAMBORZE p. J .  Rosenheim, — w SĘDZISZOW IE p. Jan  Kownacki,— w STRYJU p- J . Geruiann apt., — w ŚNIA- 
TYNIE p. M. Niemczewski,— w SKAŁACH? p. Wład. Dietz, — w SOKALU p. A. W. Grot, w STA N ISŁA W O W IE p. R. Świtalski apt. dawnićj Toma- 
nek, -  w TA R N O W IE p. Józef Jahn, — w TA RN O PO LU  p. Markus Ś liaka, -  w TURCĘ p. A. Czyrniański, — w ZALESZCZYKACH p. Jó z .f  
Kodrębski, — w ZŁOCZOW IE p. Andrzej Gtfbtwald, — w ŻÓŁKW I p. Resie Barbag, — w ŻURAW NIE p. W ładysław Pcstępski. (1874 9 -13)

W  K r z e s z o w i c a c h  pod Krakowem do­
stać można

ZIEMNIAKI chińskie
zwane D io e o o r e a  b a ta ta s .  Flance: I z a  25 kr., 
fruoht średni za 40 kr. fracht duży za 1 złr. B a ­
r a k ó w  p a s t e w n y c h  garniee za 75 kr. w. a. 
u Antoniego Połesny. (2 1 7 3 -3 )

TEATR POLSKI
POD DYREKCYĄ 

L U  Ł I U S Z A  W E i r W H A .

We Wtorek dnia 17 Marca 1863.

Miód Kasztelański
Oryginalna Komedya w 3 Aktach, przez Kraezew- 

_________ skiego.___________________

W Drukami „CZASU.* Rządca Drukarni, Antoni Rotłur.


